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105 Mk., z dosiawą d-> do
mu 115 Mk., z przesyłką 
w Polsce 120 Mk.,wiiuiyc;. 
państw_ch 160 Mk. — Za 
zmianę adresu dopłaca się 

5 marek.
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Konto czekowe r. K. O.

140.501.
Rekl, m;cje otwarte v~>!ne 

od opłaty pocztowej.

wychodzi ccdzienris e robinia 6 rano.

C e if  n g to & f t :
' Ce" su  la miejscowo (lwów.

kkie) za 1 w .ersz m onpareil) 
6Mk. .Nadesłane" I .Nekrologi*  
16 M k , "i l .  koiunmie 50 A*k., 
przed tron k_. 3(fM 6.t po kro* 
nlce 1 komat.ikaty 23 Mk. Dro> 
bne ogłuszenia za sluw o 2 Mk. 
Cgłos-zeni? z a r l e j f c o w e  (po- 
: alwowskie) za i wie sz  nonp. 
0 Mk. N a d eslin e  i n ekrili g. 
18 Mk., n 1 kolumnie 0 0 1 .k.. 
p i.e d  kronik.i ĄJ M -„ po kro
nice i koir.uniłniy D M k. Dro* 
bno głoszenia  ra sl owo 2 Mk 
P ic k f  na kolumnach teksto
w ych po cenie .N adesłanego*  
O głoszen ia na niedz. I święta  
O 5L'̂ » dr6ie;. (Numery , Ku. jera 
Lwowskiego* są  antui itow in i).

R i d a k c i a  przy u.icy Ossolmskich I. 15. 
otwaiie codziennie od godz. 6. rano do 1. 

1 W W arszau iric . prenum e.atę przyjmują J

A d m m i*  r a o i a  przy ulicy Chorążczyzny I. 2€. — Redaktor przyjmuje wyłącznie między godziną ą —5. Biura Administracji 
w południe i od godz. 3 do 6, wieczór. — Adres dla telegr.: „Kurier1*, Lwów — Rękopi; ów nie zwract się. — Telef. redaac. 19. 

pojedyncze egzemplarze sprzedają: Biuro Dzienników „Promień*, ui. Widok 19, oraz AJm.n „Gazety Lu j . “ ul. Świętokrzyska ł 7.

N akładem  Spółki w ydaw n icze j „K urje ra  lw o w sk ie g o * R ed ak to r n a c z e ln y : Dr. W łodzim ierz  Jam polsk i.

Z obrad ryskfch.
W arsiaw a. (Teł wl.) Z Rygi donoszą: Na

r *połudn owera zebraniu komsji redakcyjnej dnia 
b. bm. toczyły s ę obrady w sprawie zwrotu mie- 
ria kulturalnego. Rolska strona przykłada do tej 
sprawy w.elką wagę, widząc w zwrock trofeów, 
hbijotek. zabytków j dzieł szmki realne zadość
uczynień e za 150-letnie gwałty rosyjskie. F.ęcio- 
godzinna dyskusja toczyła się w  bardzo katego
rycznym ten e. Bolszew cy zgodziłi się w rezulta
cie na zwrot zabranych z rozporządzeń władz 
rosyjsk ch trofeów i sztandarów, znaków wojsko
wych, armat, regalji pułków ilp.

Szczególnie gorąca: dyskusja toczyła się nad 
kwestią zwrotu bibliotek, księgozbiorów, archi
wów, zb orów archeologicznych i wszelkicn zbio
rów o wartości historycznej i wogóie naukowej, 
artystycznej i narodowej.

Ody kwestje te rozpatrywano w komiek za
bytków i f naitsowio-ekonom-cznei, ootszewicy 
ftawiali dwa wnioski ograniczające:

1) żądanie zatrzymania przedmiotów, me bę
dących wyr. kiem twórczości itarodu polskiego.

2) zbiory rosyjskie c zrftczen u ogólno -euro- 
pejskiem nrały  pozostać n enaruszonemi.

Co się tyczy pieiwszegc wniosku, to polska 
delegacja sprowadziła go prawie do zera, bo przy
jęto formułę zwrotu Poisce \ wszystkiego, prócz 
przedmiotów kuitury b atoru ikicj i ukraińsKiej, tj. 
terenów m  wschód od granicy przyjętej, a i te 
nie wchodzą w rachubę, o  ile je nabyto drogą 
transakcji dobrowolnej.

Dyskusję nad wnioskiem M e rn i odroczono.

Petersburg w ogniu walk*.
W kruaw a (Tei. wł.) Z Rygi donoszą, 4 c  w 

gazetach mosKieWokich pojawiło s f ófiC&alne w y
jaśnienie w sprawie podstaw a w Kronsztadzie i 
okręgu petersburskim, podpisane przez Lenna i 
Trock.ego. W enuncjacji tej rząd sowiecki stara się 
dowieść, żc przygotowania do zamieszek/ czynił- 
wywiadowcy francuscy, poczem podaje ptzebieg 
rozruchów: 23. lutego wybuchło powstanie na 
pancerniku „Pietropawlowsk", Przyciszone chwi
lowo, wybuchło ponown e 1. marcat, wtedy' też 

przyjęli zbuntowani rezulucję sociill-rey^Iucjo- 
rierów. 2 marca gfupa dow. artylerji gon. Ko 
zlowskiego, który z trzema o-fceraani kseruje po
wstaniem, aresztowała Kuźmina, komendanta- flo
ty bałtyckiej, W asJewa, przewodniczącego Rady 
kronsztackiej i kilku urzędrffków. „Rada pracy i 
obruiiy“ (bolszewicka władza) postawiła ich pcza 
prawem. W  Petersburgu zaprowadzono stan o- 
Wężenia, następnie w  całym rejonie oddano wła
dzę w ręce „Komitetu obrony*.

Prasa moskiewską dodaiie ponadto, że prócz 
zemgl na „Pietropawłowsku* zbuntowali się także 
maiynarze pancerników: ,,Andrcaj Pierwcaw an-
nyj", „Admirał Makarów* — „OIeg“ „Aurora1*. Z 
Kionsztadu wyruszyły 2 dessanty na Petersburg i 
Krasną Górkę. Powstanie rozszerza sie na eub. 
Pskowską.

Dziś donoszą z Hdsingforsu do W arszawy. 
W Petersburgu krążyły wieści, że 3. marca miały 
tam nadejść 3 poc‘ągi z chlebem, obecane przez 
L e.ni*  W  południe rozeszła się pogłoska,, że w 
pociągach przyjechał niejchleb. lecz Chińczycy i 
oddziały wewnętrznej ochrany. Przed dworcem 
zgromadził s ». liczny tłumi a gdy ukazali się Ch ń. 
s^ycy. posypał się na nich grad kamieni i brył 
.lodu. Chńczycy oddal? sailwę, tłum odpowiedział 
strzałami rewolwerowymi, poczem wyw ązrłą się 
krwawa walka, która po obu stronach pociągnęła 
po kilkadziesiąt ofiar.

Z Oranienbauma (koło Petersburga) donoszą, 
4. bm. zaatakowały miejscowość oddzały ma

rynarzy kroosztadzlcich. Walka z oddziałem bol
szewickim. gdzie znajdował się również dyktator 
.oetersourski Zinowiew, trwała krótko, gdyż część 
krasnoarmiejców przeszła na stronę marynarzy, 

h*w zoshasł przypuszczalni* schwytany.

Prawu wiiHSKtMrm tegoż dj»*a < ddzialy roPTOT ktt
weszły, do Petersburga, nazajutrz wywiązała się 
w całem mieść.© watka. Przedtem zajęli maryna
rze Pałac Z mowy j gmach gtówneg© sztabu. .Kil
kudziesięciu członków sowdepj. > komisarzy are
sztowano.

Wobec tego, że wiadomości te żywo poru
szyły pulską opnję, zwróciliśmy s ę  do minister
stwa spraw zagranicznych i Wyższych władz 
wojskowych z prośbą o wyjaśnienie, czy wiado
mości te mają jakie oficjeine potwierdzenie. M uł. 
spraw zagr. odpowiedziało, że podobne pogłoski 
szerzą się również w Rydze, jednakże brak mia
rodajnego potwierdzenia. Wyższe władze wojsko
we rów neż oświadczyły, że radiostacja warszaw
ska nie otrzymała dotąd zgodnych z tern wiado-
UruŚCi.

Gdańsk. (PAT.) „Danz. Ztg.1* z Ryg" Rewio- 
lucia kronstadzka rozszerza sie, Załom  pancerni
ka „Pietropawłosk* uwięź la prezesa sowietu 
kronsztadzkiego W asitewa i komisairzai floty Ku- 
r in a .— W Muskw e wybuchł strajk. W jednych 
2 koszar załoga zbuntowała się, władza sowiecka 
jednak stłum ła bunt.

Londyn. (PAT.) (Havas) Z Heisingiarsu dono
szą, jaKoby Petersburg i Moskwa z-iaijdowc Jy się 
w ręku powstańców. Granica rosyjsko-rumuńska 
z powodu powstaną w  Odess e została zamkn5ęta. 
Ze Syberii maszeruje gen. Sumotnow z 2S.000 ko
zaków, a z gubcrnji woroneżskej gen. Antonow 
z 25.000 chłopów przeciwko sowietom.

DEPESZA RZĄDU SOWIECKIEGO. '
Wiedeń. (PAT.) Srac.a iskrowa w Moskwie 

rozesłała następującą depesze: Próby Zamachu
sianu oficerów reakcyjnych p^d dudłowem prze
wodnictwem kap tana Burgona i gen. Kozłowskie
go, którym udało s ę w y w ia ć  w  Kronsztad?* 
bunt załogi okrętu wojennego „Pietropawlowsk**, 
mają się ku końoowi. Nie ma niebezpieczeństwa 
dla Kronsztadu, ponieważ Kraśnaja Górka, panu
jąca nad torem jest obsadzona ’przez wołska 
wierne rządowi sowieckiemu. Bunt został wywo
łany przez agitatorów francuskich,

Rokowania pokojowe.
(Od naszego korespondenta warszawskiego.)

W arszawa. 6. marca 1921.
(K.) Wiadomości przychodzące z Rygi stwier

dzają w dalszym c ągu pomyśipy przeoieg tokx>  
wań jjokojowych. De,Iegaq,a -polska! jest pełna chęci 
j£k najszybszego zl kwiaofwama całej spray/y ro
kowań, aby w ien sposób umożliwić państwu 
wstąp enie na drogę ncritwincgio pokojowego roz
woju.

Głosowanie nad konstytucję.
(Od naszego korespondenta warszawskiego.)

W arszaw?, 6. marca 1921.
(K.) Na początku tygodnia rozegra się nowy 

akt walki pomiędzy deimokiacją & zachowawczymi 
sferami, ma być poddany pod osta-ieczne głoso
wanie projekt konstytucji. Sprawa ta wpłynie nie- 
wątpl v'ie na wzmożoną frekwencję poselską, oraz 
■ttk zhfc^żrk podniecenit w sejm c. Zdaje śtę, ^  
praia m  rtfnjajtfc j w  tem giosowaimu zwynv**Mx. 
co jednak, jai już aziś jest widocznem, odbije s'ę 
w sjx>sób bardzo ujemny na jej YTuywacn nr. te
renie szerokich kół wyborców.

Kia będzra ministrem pracy?
(Od aaszegr korespondenta warszawskiego.)

W arszawa, 6. nktTca 1921.
(K.) Na skutek dymisji p. nr‘niscra Pepłowskie- 

go wvtworzyła sie sytuacja, która przez pewier 
moment groziła zaognienięm, jednalr f e e r i e  spra
w a już zojstała pomyślnie załatwiona. Chwilowo 
jłrzy k ^remmietwie ministerfrum zosudje p. Pepłow- 
śkł, jednak ma być w p: zyszłości zastąpiony przez 
krrnego męża zaufania N. P. R. Tu wymień „ją oso
bę p. Jana Jankowskiego, p. Chądzyńskiego, oraz 
Waszkiewicza, ta ostarń a kahdjdam ra zdaje się; 
być najbardziej aktualną. Mówią także w pevmych 
kołach o osobie p. Fichny, jednak ten stanowczo 
przeciwko tym pogłoskom występu(e.

Z emia żohHerry.
(Od narzego korespondenta warszawskiego).

W arążaw a» 4. marce 1921.
(K.) Wpbec braku szeregu momentów w 

ustawie o nadawaniu ziemi żołnierzom z wojsk 
polskich, cała ta usiawa tytko w szczupłej n re- 
rse może być obecnie wykonywaną, natom iast’ 
publ kowanie jej szerokie w prasie i odczytanie 

przed frontem stworzyło glos, z którym liczj^T 
się należy, wobec czego jest niezbędnem aby- 
w naibl ższym czasie weszła w życie dodatKo-l 
w ł usfiwn, któ a spoczywa w prezydjum riady1 
•ninistrów, z która uzupełnia lukę ootyczasową. 
Według inf rmacjf, otrzymanych ze źródeł nai-: 
bardziej kompeientnycn, sprawa ta bądai* aala- 
twións w nieoługirr czasie,
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Fundusz parańsiti.
(Odl su z eg o  korespondenta warsr.wskiegeJ-

W arszawa, 6. marca 1921.
( O  Wnisterjum zdrów.a p ize i nizdćwnyih 

e ta se u  otrzymało znaczniejszą sumę od trasze.1 
em irach  z Paramy. Jest to  jeden nowy dowód 
nasze] żywotnośoi narodowej, nie zamierającej 
wśród szerokich rzesz naszego wychodźtwa. Fun 

cu$fc ten mai być obrócony na cele spoieczn^-sa- 
. <uła»«B.

łu,0 O nflł w tidlhnje watefr
lOd naszego korespondenta warszawskiego)

Warszawa, 4. mar*. 1921*
Konieczność rozwinięcia akcji ratowniczej 

dia dziatwy i młodzieży skłoniła rząd do rozwi
nięcia planu koionjt wraicaeyjnych Według ze 
branych w tej mierze informacji, należy się spo
dziewać uzys<anie na ten cel ciierdsiestu milio
nów marek, która to suma umożliwi postawienie 
sprawy tak niezmiernie doniosłej wagi. Pomiędzy 
innymi dowiadujemy się, że i  tpj sumy proje 
ktuje ministerstwo Pracy i Opieki Spoi. dość 
pokaźną cząstkę udzielić dia Galicji Wschodniej 
w zrozumieniu jej specjamyrh potizeb.

P. BjH3$z nia wierzy 
w wojnę z bolszewikami.

Interwfewowany przez jeJen z poważnych 
dzienników angielskich p. Bentśz oświadczył, że 
nie wierzy w zamiary wojenne bolszewików 
wzg’ędem Polski lub RumunA lub względem Persji 
\ Indji: są io tylko manewry mające tw ceiu w y- 
ftiUazęnłe kOiituSji handlowych od Anglii.

o** Przymierze Rusji z Chinami
■ „Echo de Parts" donosi & 'jfiWWaS'- jkW M ć- 

Tto wojskowego miedzy Moskwą a  Chinami, ma
jącego na celu u j e m n ą  pomoc przeciw zew
nętrznym tyrogom. ■ ’/ .*

W  dnia wczorajszym zjechał do naszego m a- 
sta p. minister wyznań reiigjnycn i oświecenia pu
blicznego, ażeby uroczyście otworzyć lwowskie 
Kuratorjum szkoine, obejmujące naraz c całą b. 
Gcjkję. Jest to akt państwowy, mający znaczcine 
taky-zeCzowe, jak i symboliczne. Pciak na krasach 
mus.' się cieszyć z każdego wydarzenia polityczne, 
go, które stwierdza i uiuacnta przynależność kicani 
czerwieńskiej do Rzeczypospolitej Dotychczasowa 
Rada szkolna krajowa, bezwżgM u na jej zalety, 
czy wady, byta remanentem austriackim, więc ja
ko taki piowizorjum. Kuratwjum, oparte o  polską 
ustawę o uatroiu -władz szkolnych z dnia 4. ccer- 
wca 1920 jest tworem pois.tim i wtórzymy, że jako 
ta«i oprze się wszeiKim atakom i barżotn, f  będzi 
się starał wszelkie tradycje złe — pozo
stałe po zaborcy, wypletóć, oświatę ludową roż- 
krzewić i przez oświatę kraj, zniszczony i znęka
ny siedmioletnią wojpą, dp rozkwitu doprowadzić.

Nowy ustrój szkolny i pini s ę  znacznie od dd- 
tyci.czasowego. Przede wszy sakiem wspoińuimia
ustawa znosi należność władz i urzędów szkolnych 
od organów administracji politycznej wszelkich 
stopni. A więc ani wojewoda, ani starosta odtąd w 
sprawach oświaty nie mają głosu! Doniosłości te
go zdania nikt cnyba tak głęboko nie odczuje jak 
nauczycielstwo szkół powszechnych, które dotąd 
w wielu wypadkach było zdane na łaskę staro
stów. Stan ten dla szkolnictwa bardzo pożądany, 
już od Sak egaś czasu istnieje. Również w dotycb 
czasowe) Radzie szkolnej krajowej już od prze
szło roku praw atóy-urzędnicy kolano ustępują 1 
oddają swoje referaty w ręce nauczycieli.

Drugiem, ważnem następstwem zmiany jest 
rozwiązanie Rady szkolnej krajowej 'jako kole- 
gjunr, złożonego z członków t. zw. autoi,om!c/ 
nych i urzędników. Kuratorium jest władzą osobl»bo 
stą. poddaną ^rM O rptyi, któi|&|akoJądyny:-dfecy- 
"dufie i iem saiuftUi jedyny jest^powtfcc£ziałny."W|

N l n t a h r  U b i e l i  W O  L w O W i t .
mogła uczynić. W u^sach przełomowych musimy 
więc wiadzę jednostki uzr.ać za lepszą. Zresztą Ra 
da szkolna okręgowe będzie i w  pizyszłosc! tyiko 
cmeifl dóradczem, nie zaś decydnjąctm. Oapów ć- 
dzalność kuratora będzie i ' po jej utworzeniu 
bardzo wielka, bo władza jego obejmuje ogromny 
zekres sjnaw. , ; .

Kuratorowi podlegają wszystkie zaałady I u- 
rządzenla oświatowe okręgu z  wyjątkom szkół 
wyższych (uniwcrsyłecktcn). Kuratorjtim jest wia 
czą drugiej instancji, do której wszyscy mocą i  
odwoływać, którzy są niezadoiwolerti z orzec 
i zarządzeń władz i urzędów, kuratorowi .pou.- 
głych. Kurator mianuje urzędników dc VU kateg 
ri płacy włącznie i kierowników publicznych szkó! 
powszechnych, zatwierdza dyrektorów pr.ywa 
tnych szkół śrefinich (rauczyceli szkół średnich 
mianuje minister, nauczycieli sz)tól powszechnych 
powiatowy inspekty  szkolmy). Kur-atoi przeaos. 
również ntóstalych nauczycieli szkóI średnich w 
obtęnie swotego okręgu udziela nrippów i przenosi 
w stan spoczynku. Kurator przedkłada mmistrowi 
wnioski we wszystkich sprawach swojego okręgu, 
należących dc ingerencji minsira.

lJo utworzeniu województw w M ałritósce po
wstaną niewątpliwie dalsze kuratoria, czego " in
teresie sprawnej administracji szkolnej należy só- 
bie życzyć.

Pierwszemu poiskem a kuratorów' okięgu 
szkolnego lwowskiego i całemu kuratoTjum skła
damy życzenie, by Pud ich iządamt administracja 
szkolnat a nrzez nią szkoła polska i oftóata ogól
na w  pnfudntówej i poiudułowo-wschodriej Polsce 
osiągnęły jak najwyższy szczebe1 doskonała ci*

IC Z

P i a t  JAZD MfN, k ATAJSL
Zapowiedziany na ubiegły c z w ^ t^  (P jz ^ z d

przyszłość ustawa pizewidujo aeworztnTt ę«ail' tftttiśWŁ. oświaty Racąja, odwołany w przeaazion 
doradczego POd nazwą Rady szkolnej ołtręg<jiv'ej, [przyjazdu, nastąpił wczoraj rano. Minister Rataj 
ale na razie aż do unormowana stosunków, teł ra- Przybył pociągiem pośpiesznym w  towarzystwie 
dy nie powołam, do życa. Kolegialność ma swoje swego sekretarza. Na dw ora ' pow ta i  go utzędni- 
dobre. ąile i złe strony. Zmniejsza ona do mfrfmum cy kurattorium z p. SoHńskinr na czele, imieniem 
odpowiedzialność jednostki, pod jej płaszczykiem zaś nieobecnego gen. delegata, dr. Zimny. Z dwor- 
przeprowftdzano n'eiedno, czegoby jednostka, w y ca udał się Gość ao Rady szkofaiej lut uroczystość
łączce za swoje zarządzen a odpowiedzi Ina, nie otwarcia kuratorium.

Z OPERY.
UI0LENT>FR T lił ACZ- RYSZ. WAGNOłA.)

^Holcndci -tułacz*'! ~  Ną całym św ecie zowie 
.się on „Latającym Holendrem', nazv.a bowiem 
„der ńiegende Holander * stała się jakby imie
niem własnem. Ale iw ie  dyrekcja opt-w obawiała 
się jakiej omyłki druku w rodzaju: „łatający Ho
lender ?“ (der fl -ketide H«łUlnder“ ? co nasuwało
by złośtlwe przypuszczenie, że tom się łata dziury 

"repertuaru... A może słusznie na*wąno Ko „tuła
czem"? Tułał się bowiem ten holender przez dzie
siątek lat na półkach biblioteki teatralnej z&ti m, 
w braku zdaje się , innego materiału numiwego 
przypomniano sobie o nim. I dlatego to, pomimo, 
i i  tłumaczone Mianowskiego, wcdHe którego go 
•wyktMWńo ma tytuł: „latający Hołonder", nazwa
no *o: „Holendrem-tulaczem**.

Ale, bądź oo bądź dyrekcja opery zdobyła się 
ka Jakiś czyn i niech to będzie dobrym początkiem 
do uałszej prący. Bo choć o tej wytężonej pracy 
w operze nasztji mówi się w.ele, rezultaty dotych
czas były dość małe. Staliśmy s ę  iu i bardzo 
Okrontr/ij/ni w  naszych wymaganiach co do opery

dlatego przedstawienie „Holendra*1, cnoć od do
skonałości dość ctąlękie. przyjmujemy z wdzięcz
nością i nie: możemy znahsść dość słów pochwały 
dla tego wyM*ku celen? wydobyci^ śię z zaklętego 
koła oper włoskich, któremi na$ dotychczas kar* 
Bitono. Chociaż bowiem Wiemy, że muzyka wło
ska charakterowi polskiemu oardaiej odpowiada 
4 milsza jest niż muzyka niem iecki to  jednak in t- 
«imy sobie przecież powiedzieć, że na tj'm świd- 
cię la-Ao-. rgjer wioskiLb są jeszcze jakieś Inne

} starać się poznać poszczególne etapy w dziejach 
opery, zanim przystąpmy do zapoznania się z 
cziałamt najnowszego pokroju. Opery nowoczer 
snej zaś nie potrafimy zrozum eć, bez zapoznania 
się z tw órczoścą najbardziej epokowego twórcy 
w tej dziedzinie, jakim był właśnie Ryszard Wta,- 
gner. Tembardziej u nas w Polsce Wagner może 
liczyć na w ększą sympatię, niż jaki inny kompo
zytor niemiecki, bo wiemy jak wieikim przyjacie
lem nąszejpo narodu by on w czarach, k edi nam 
było najgorzej, a jego uw ertu ra1 „Potomia'* jest 
Wyrazem jego współczucia dla nas po upadku po- 
wstan a listopadowegtx Nie przeczymy, żo muzy
ka i ego ma wiele, cech specyficznie niemieckich, 
że świat jego postrej operowych mało ma co 
wrpólntgo z naszym światem wyobraźni i podań, 
ale wyeliminować dzieł W agnera ze swego re
pertuaru nie może żadna scena operowa, co się 
najlepiej pokazało ną Francji, która minut na5- 
w>kszego szowinizmu, podnieconego jeszcze woj
na światową, nie mogła obyć się bez wykoflaoii. 
dżieł Wagnera na najbardziej nactonaiihej swe] sce
nie, bo w Operze, wielkiej w Paryżu.

Powiedzmy odraza;: do wznóiwien a dzieła Wa
gnera n*< nasztj scenie zabrano się z piet yzmem 
i sumrcimie. dobrano siły najodpowiedn:tjsze, ia- 
k'emł oipera nasza óbecnit; rozporządza, a  wiemy, 
że kapelmistrz p. V'c)fstav’ jest ogromnym wielbi
cielom nrstrza z Baj re;tu.i ,nv dziwimy się,- że nie 
chćftJ przystąpić do wykcwii?ii^ .jegw dzieła dopćla 
nic zaistniały warunki umożliwiające jakieś mo
żliwie oobre jego wykonanie. Bęz najpotrzebniej*, 
szych 'nstrumentÓYY w orkiestrze, bez odpowied
niego chóru nie możną myśleć o dziełach W agnera 
takich, jak „latający Holender**, „Tannhauser“, 
„Loherigrin“. Tę iT*jy wznov."cite opery Wagnera 
powinny być werwszym" etajpejn naszej opery, po

tem dopiero można myśleć o „Pierścień u Nibeł’ir.- 
ga“, ,^Acistersingeraok'* lub „Tristanie'*. A jeszcze 
później o rozmaitych dziełach Schśikngsa, Straussa 
czy Korngolda.

Nie mamy do obsady „latającego Hołendra** 
lepszych sił, jak te, które w  nim brały udział. P . 
Okoński, który już jakó Woton dał w swoćm cza
sie dowód, że um;e stwarzać postacie W agnerow
skie, dał typ Holendra zbliżony do żydą witczne- 
go tułacza, typ nie kryjący się mozr: zupelnifc z in
tencjami autora, ale pojęty xygina*irie i przepro
wadzony konsekwentnie. Scena zetknięcia s V ? e  
Senta wywierała rzeczywiście ogromne vTażenie 
i pozostanie zapewnć długo w pa ,„ widzów, 
kod względem głosowym była pną. Plattówna, , 
z wyjątkiem kilku niższych pozy d i \ pejwnego tre- 
mota w średnicy zupełnie oobrą Sentą, postać je
dnak przez rią  stworzoną była za Maaa; bierność 
i poddanie s'ę przeznaczeniu były podkreślone za 
stbue. Ale piękny jej głos dawał słuchaczowi tyle 
chwil błogich, że zapominało srą o wszelkich roo 
meńtach słabszych. Datani ri e Jesf figurą komicz
ną rjesttoprostysobie, .Lezgiabny może, mirynarŁ 
sturs* „w lk moióki*. ale nit tańczący stręczyc eł 
swej córki: o tern d. Horn er winłen pamiętać. Pod 
względem wokalnym jest ta partja dlań trochę za 
niska. Komćtnyn? też, wbrery swej woli zapewne 
był p. Maun, jako Eryk; do Wagnerowski stylu 
jest on zupeJire nie odpowiedni l powinien być 
czem prędze! wymienionym. P. T^wczyństó śpie
wa’ sternika bardzo przj'zwoicie. Niespodzianką 
prawdziwą był ćhór męski obsadzony przez człon
ków' Tow. „Bart ‘ , który śpiewał krzepko , wnosił 
no* scenę naszą rzadką świeżość głoisów. Orkie
stra pod WolfstaJem pracowała dzielnie, mant 
jednak wrażenie, że możnaby z niej wjtcWjyć je
szcze więcej, zwłaszcza w, uwęrturze, którą nadto i
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UROCZYSTOŚĆ OTWARCIA KURATORJUM,
W gmocl.u Rady szkonej odbyło się uroczy

ste otwarcie kuratorium szkoinego. ŻgrotiiaJziJż 
się l eżnie urzędnicy Wady. szkonej krajowej z p. 
Sobińskim na czele w sali posiedzeń, która miała 
być widownią bezgłośnego, niemniej jednak epo
kowego zdarzen a  w dziejach szkolnictwa mało
polskiego. Przestałai istnieć Rada szkolna, wyraz 
naszego życia pod zaborami, obudziła się do żyda 
łnstytucja nowa, zaczątek nowej ery. w dziedzinie 
naszego szkolnictwa.

Ośrodkiem uroczystości były dwa przemó- 
w e n a :  Ministra Rataja i kuratora Sob.ńskiego,

-P. minister uderzył najpierw w strunę prze
szłości, przypomniał obecnym czasy skrępowane
go ży d a  pod zaborami tak niedawne jeszcze, a  
jednak — barozo dawne. Złoży} hołd i cześć tym 
wszystkim pracownikom, którzy,, w byłej R adze 
szkolnej krajowej kładli swą pracę i siły dla pod
niesienia oświaty naród, prosił by i nadal, u progu 
nowej ery wkiadali tyleż wys lku dla wychowa
n a  młodych pokoleń do pięknej acz ciężkiej pracy 
przy odbudowie zmartwychwstałej Ojczyzny. 
Mowa instytucja wnosi ze sobą dwie pożądane 
zmiany: jest poważnym krdkiem naprzód w k e -  
runku ujednostajnienia szkolnictwa w całej Pojące 
i z^.arc a różnic dzieln cowych, z drugiej zaś stro
ny un ezdeżnia władze szkolne od władz polity
cznych.

W chwili, gdy dotychczasowa Instytucja prze
staje istn.eć, nie może p. m rnster pominąć milcze
niem jej zasług. M niater ź duniti podkreśla^ .ze 
zdania ujemne, wyrażane tak często o1 kadzie 
szkolnpj zwłaszcza Poza obiębem Maropotsk-, są 
ryeuzasadn one. Najlepszym dowodem tego jest 
ckouozność, że cale dzisiejsze szkolnictwo polskie 
buduje s ę  prawie wyłącznie silami, które o trzy
mały wykształcenie elementarnej średnie i un wer- 
syteckie W galicyjskich szkołach.

W dłuższem przemówieniu odpowiedzą! na 
mowę ministra kurator p. Sobiński. Kreśli.obraz 
ćężkiej pracy dotychczasowej, wskazuje -r.a zbo- 
zne tej pracy wyniki, zwraca się z podzięką do. 
piaoowników ra  niwie oświatowej,. cziękuy też, 
czynnikorii, k tóY e^  tej pracy rzetelitfe yśpółdz.a- 
łały, namiestnikom ki aju, marszałkom krajowym, 
Wydziałowi kraiowemu. Sejmowi. Instytucja na
leżąca już dzisiaj do mstorji, jaką jeąt b. Ra Ja 
szkolna krajowa, n e była złą, skorp wykształciła 
młodzież, czulącą tak po obywatelsku i tak bardzo 
paijotyczną. Najlepszym dowodem, że wychowa
nie młodzieży przez- czynniki dotychczasowe było

była trochę rozerwana. A przecież ma ona taką 
dobrą formę!... Także tempa były czasem prze
sadnie przewlekle („przebeyrutowine ‘ nazywa się 
to techn cznie-popularnie), skutkiem czegoNnektó- 
re miejsca były nieco nużące- Małe błędy w re- 
żysetji i inscenizacji me odegrały wielkiej roli j nie 
mogły wpłynąć na całość, która Świadczyła o  tern, 
ze o ile się naszym artystom i kierownictwu ope • 
ry zechce trochę myślę- i pracować, to możemy 
mieć na scenie widowiska, jeżeli nre doskonałe, bo 
tego nawet nikt nie wymaga w tych czasach, ale 
przytną mniej prżecętnie dobre. A publiczność, któ
rą szczególnie, akt drugi porwał, pójdzie z pewno- 
ścią nie raz zobaczyć Okońskiego jako Holendra
i p&łuchać pny Plattówny jako Sentę. Mogę
wszystkich zapewnić, że warto.

Skoro już pierwsze lody co do Wiagnera prze
łamane zostały, traebaby pomyśleć nad przystą- 
P eniem do studiowania “tinych dz.eł wielkiego re
formatora opery. W takim razie radzę tak kierów- 
n kowi, jak i reżyserowi opery i b oracym udział 
artystom, by, 'jeśli mogą, przestudiowali trochę 
wskazówki samego Wagnera, cb do wykonania 
dziel jego, ewem iie, gdyby to  było połączone 
z trudnosc:ami, poradzili się kogoś, kto się na ta- 
kich rzecz.3-A zaia, je studiował etc. Nie koniecznie 
trzeba myśleć, że osoby te zażądają zar&z za ro 
jakiejś płacy czy wynagrodzenia, jakto sobie w y
g ra ż a ją  niektórzy bardzo troskliwi o budżet mia
sta ojcow e miasta. W cych ciężkich czasach każ
dy z pewnością zechce pomódz operze naszej cier
piącej na rozmaite braki i to... bezinteresownie. 
Tylko nte trzeba się wstydzić o  to poprosić. 
Wspólnemj sRrm, można zrobić nieCedino, co się 
^ d u j e  bardzo truchiem. E. Walter.

prawdziwie narodowem, jest zastosowanie się na
szej młodzieży, gdy O jczy zn  była w potrzebo — 
gdy irzeb; było brać za, karaibm.

Posłusznie i kamie staje mowc- do pracy na 
newym porieruiiku, Dołoży wszelkich starań, by 
młodaeż wychować po obywatelsku, lecz szkolę 
utizyma- zdała od jakiejkolwiek polityki. Dokcła 
egi iska\ ośw aty należy zakreślać krąg, by*zostala 
czystą i apolityczną. Jako obywatel i wychowaw
ca1 wsłuchiwać się będzie pikae w opłnję publiczną, 
leci. w opinję punlczną zdrową i prawdziwą. Nie 
wpłyną na niego chwilowe kaprysy tzw. opińji i 
choćby kaprysy te przybrały formę terroru ze 
strony ipewnych partji, nie ustąp?.

Dalszy program dnii,
Poi uroczystości p. min ster przyjmował na au

diencji dekgacje różnych zrzeszeń nauczycielskich, 
między innemi delegację Związku dyrektorów lwo
wskich (pp. Nogai i Dropiowsk- W |), — delegację, 
Towarz. Nauczycieli Szkól Wyższych, Związek 
nauczycieli „Ognisko", Poisk-e Towarz Pedagogi
czne, delegację Związku młodzeży akadcmckej 
wyznania, mojżeszowego, ruską delegację, „Towa
rzystwa wrademr |  pomocy wauczyc eh bukowiń
skich j galicyjskich", dejpuiację Towarzystwa szkół 
średniefc. żydowskich, oraz cały szereg prywatnych 
osób.

W c’ągu popołudnia odbył p. minister konfe- 
rencte z rektorem uniwersytetu Machekfem i Ar. 
Zygmuntem Lasockim, reprezentantem Wydziału 
samorządnego. PrzSnmotem konferencji była sn/a- 
vva rnowegó gmachu uniwersyteckiego, który od- 
meśnie do niektóry ch ubikacji skrzydłowych jest 
przedmiotem sporu między Wydziałem samorząd
nym a uniwersytetem.

Następnie w zą ł p. minister udział w posledze- 
nm „O gnika" (w sailt szk. im. S b z :ra), w pr/ie- 
dżenin TNSW. fw sa'i łbyka!nej I. szkoły realnej), 
oraz w  zebraniu Pol. Tow, Pedagocrzn^gr*.

Wieczorem odbył się r a  cześć O ośca obiad u 
ks. Aucłrzeja Lubomirskiego.

♦Kł’.:V.ł -• ■ ' '• H
Dzisiaj, t. j. we \ iw e k ,  ociwieazi p. irrnjsten 

TIJI gimraejum, seminarium żeńskie, draz.śżkóły  
ludowe; popołudniu zaś odbędzie Konferencję i  ge
neralnym delegatem drem Gałeckim, Który dzs 
rano wraca z podróży służbowej. Na konferencji 
tej będzie omawiania szczegółowo sprawa oddzie
lenia admiićstracji szkolnej od administracji polity
cznej. v

Dz!ś wieczDrfcin wyjeżdża minister Rataj z ku- 
ratoiem Sobińskim i dwoma wizytatorami okręgo
wym na wizytację do farnripoia.

Jutro wieczorem przejedzie p. minister przez 
Lwów w drodze powrotnej do W arszawy,

*  -

MINISTER WŚRÓD NAUCZYCIELSTWA.
Pod wrażemem ogromnego kontrastu, przeży

łem dziś chwil kilka jako sprawozdawca Wasz — 
kontrastu milęgo njewymownie, /Oto byłem fobe- 
cny w1 Towarzystw e Pedagogicznem, a potem w 
Towarz. Nauczycieli Szkół Wyższych na: uroczy- 
stem przyjęciu przez nauczycielstwo szkół powsze 
chuych i wyższych ministra wyznań i cśwtaity p. 
Maciejty Rataja.

Najwyższego przedstawiciela władzy, stojącej 
na czele oświaty narodu,, widziałem dzisiaj, przy
być ającego w  mury wymienionych towrzystw. — 
Widz ałem już rieraz w życiu podobne w żyty . — 
Widziałem różnych wyorderowanycli Gautsćnów, 
Marchetów Hussarków — widziałem ich nama
szczoną .,Amtsmienie“. wid; fałem ich orszak, towa
rzyszący Ipkajsko i un żenie wiedeńskiej ,,Exce- 
lenz“, widziałem tę beznadziejną pychę szwdbską 
na ck. obliczij — j wszystko to napełniało mnie i 
lekiem i żalem i bółem ogromnym, gdy czułem, żc 
jestem jednym z hclotów!

Jakż.- inną była chwila wczoraj przeżyta, gdy 
do śv'iątecznie udekoroc anej, przepełnionej po 
brzegi sali P. T. P. wszedł cichutki, skromne ubra
ny, serdecznie uśmredhnięty przedstawiciel naj
wyższej magistratury oświatowej, p. m nister Ra- 
tai. Wszedł w towarzystwie p kuratora Subió- 
^kiegj. Powitamy rzęsistymi oklaskami zgromadzo
nych zasiadł między publ cs pośdą. Prezes J f . T„ P. 
pv  SjzczurHewicz w długiem, ciepłem przemówić' 
niu powitał p. ministra.

fmiiuean całego naucżycwfctwą skupiającego

się w ir. T. P. wyraził raaość z jego bytność, w
troni j  pi acowników szkolnych,. poruszył z lekki* 
te postulaty, które osobna delegacja wręczyła 
już przedtem p. min.strowi w specja.nym memo- 
rjale i. dziękując raz jeszcze ministriewi zai przy
bycie — wzniósł cikrzyk na cześć Naczelnika Pań
stwa, powtórzony z zapałem trzykrotnie przez 
zgromadzonych — potem na cześć rninsira i kura
tora, SoLińskiega N emilknącc oklaski były w yra
zem tego serdecznego nastroju, jaki wyczuwało 
się we wszystkich jego oojawach,

P. rr/mister odpowiedział na powitanie. Odpo
wiedz U  była długą, pełną myśli pięknych i mo
mentów wzruszającyrh mową. — „1 mewalem 
chwile w życiu mojem — mówif p minister — w  
których riemęską owładnięty słabością oprzeć 
się łzoin me mogłem.

Gay zwiedzałem szkoły w Toruniu — witała 
mnie mfodzież szkolna. Uczeń klasy VII przema
wiał oo umie piękną polszczyzną, [mzejnawiaf do 
mnie w starefj, sąlepis-ćej, gotyckiej sali, ozdobionej 
dotąd jeszcze pop:ers r#ni różnych „kaiseró.vu. —- 
A wiecie, że uczeń ten 'przed rok:em byl N em- 
com jeszcze! A wiece, że mowy polsk ej me znał

gd y  dzrś ma już za sobą jako żołn ierz poiskI- 
ociiotnik zasługi dla ojczyzny, gdy dz ś. jest duszą 
i scrccjn Polakiem! Diaczego? Ek> nić, łącząca o- 
bydiwa okresy niepodległej Polski rozaz eloąe pó'- 
tą'aw iekową niewolą n'e prysła1! Bo n ć tę ochra
niało i wzmacniało nauczycielstwopoLkietak w  do 
bi'e niewoli — jak i obernje'! — I drug: dał przy
kład minister Rataj, prostotą swodą chwytający za 
serce^,— Oto z Baranówncz przybyła' do niego 
dckgacjt z prośbą, aby jej dano poświadczenie, że 
skrawek tej ziem. kresowej należy naprawdę do 
Pm.sk 1 A gdy p. minister pytai delegację, czy tnc 
jeszcze jakie ządcmia (odparli wysłańcy, że 

proszą o książki, o Olany naukowe i gdy już ne- 
dzie możliwe, gdy s ę stosunki w  Polsce uncT- 
mmią —- o wypłatę ich płac, gdyż od kilku mie
sięcy cni grosza m e otrzymali.

Tcike postulaty podała delegacja tej ziem-, 
która wyniszczona wojną j najazdami bołszewi- 

1 nawiązując d a łu jt^ sw e  
przemow.eiiit, rzeczowe ogromn e i serdeczne, a- 
pelował do nauczydelstvfa, aby w dobie tek cię
żkiej dla .pańs.wai, jak obecna,'potrafiło stanąć na 
w jżyn«ch delegacji boramorwiókiej i — choć po
stulaty wszystk e bez wyjątku są zdaniem mojem 
słuszne — mów 1 p. minister — abyście potrafili 
położenie to cężk.e zrozumieć, wieiząc, że jeśli 

[rżąc postulatów waszych nie uwzg’ędnia często, 
to czyni to nie dlatego, że uwzględnić ich nie 
chce, lecz, nie może.

I widać trafił do seręa zgromadzonych, gdyż 
entuzjastyczne oklaski były odpowiedz^ na prze-, 
mówiim e. Serdecznie żegnany przez prezydium 
P. T„ F„ odjechał minister Rataj do I. szkoły 
realnej, gdzie przyrzekł uczestniczyć w

posiedzeniu Koła T. N. S. W .%

Tu również zgromadzenie liczne niebywale. 
Równ-eż atmosfera ciepła^ Prezes Ujejski wita 

[ministra. W ,ta go jako kolegę wśród grona pra
cowników pozdrowień em koleżenskłem i piko 
zwierzchnika, dia którego imieniem nauczycie 
stw cześć składa.

Wita p. kuratora Sobińsldego w jego nowym 
charakterze, dziękując obydwu gościom za przy
bycie, polecając opiece p. m instra żywotne żąda-- 
nia nauczycielstwa. Odpowiedź p. ministra, jak- 
lkolwiek różna ogromnie formą, myśli1 nrzewoun Q 
miała te same. A najl.ard; nalniejsze były: wy-
tiw ać na stanowisku! Nie żądać zbyt wiele, choć 
żądama są słuszne! Znaleść graricę ndędzy rzą
dzącymi a rządzonymi, nfo ulegać zbjinio opinji 
publicznej często bardzo nieracjonalnej, wychowy
wać pokolenie nauczycielstwu powierzone w haf
cie woli i zaparcia się siebie, gdy idzie o dobro 
Ojczyzny.

A mów.f to wszystko nie Jako szef, któremu 
woino wejść na tory morału. Nie! N? wstęrie za
znaczył, że mówi to czego n e powiedziałby gdy
by nie byl sam nauczycielem! Mówi to jako nale
żący do T. N. s .  W. członek jego, iako kolega do 
kolegów,

Po wycze pującej, pięknej s tr a w o  i treściwiej 
mowie, t  której każdego słowi: bił* troska a dolę,
Daupzyoelsęwa. — z ąpjpczaBr wyczefgpAen,
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w  lutego stoczył regularną bitwę pod ŻyiOm?©- kremli jeszcze raz .clob.ą wole Menucc"*, tj. chęć 
.w m  z bolszewikani i (miedzy iunemi z  szkołą dalszych petraktacji w ramach traktatu wersał-

SKkgO.

i
nzycznrm l a  twarzy pożegnał się ze zgromadzę' 
iśem p. minister Rataj, żegnany burza oklasków.

Po odejściu p. ministra dr. Zagajewski odczy
tał referat p. t.: „Szkoły powszechne a  rząd'1.

L. Ż.
*

M n. Rataj popołudniu odwiedził „Ognisku" 
Wbuczycielskie. Przewitał go prezes „Ogniska", 
pos. -Smulikowski, a p. Wojtowicz przedłożył PÓ- 
ętulaty nauczycielstwa. W odpowiedzi min. Rataj 
dat wyraz rsdfl, f źc nauczycielstwo na pier- 
wszem miejscu stawia postulaty natury’ ogólnej i 
wwznaezył swą uo-au^c U liiatetjhlny byt nauczy- 
eielctwa. Przyjęcie miało nadzwyczaj serdeczny 
charakter.

Postulaty litewskie.
Na ooegdajszej konferencji polsko-litewskiej 

w  Wilnie Litwini podali takie swe postulaty te- 
rytcrjafee: iDo Litwy muszą należeć terytoria obe
cnie znajdujące s'ę pod jurysdykcją Sejmu ust u* 
wodawczego Litwy, Wilno, jako odwieczna stoli
ca ponstwa litewskiego i jego centrum eko-K/nu- 
czne, komunikacyjne, polityczne i kultiu ałne, tery- 
tor a śc śle z Wilnem ekonomicznie związane, te
rytoria, które ekoonńcznie ciążą ku Niernnu, PKO 
naturalnemu wyjściu do morza. Zattr Lidrwrmi gwa
rantują „mniejszościom* narodowym pełne prawa,

Stosunek Litwy do Polski musi być stoarair 
k cm dwóch suwerennych państw, zato Litw® 
zobowiąże się nie podejmować działań zbrojnych 
przecw ko Polsce, nie pozwolić na tworzenie s ę  
na terytorium Lnwy organizacji w rogch państwu 
polskiemu, oraiz me dopuścić wykOi zystana' tary-- 
lorjum L tw y  przez ubce państwa lub organizacje 
d li napadu zbrojnego na Polskę. W tym celu go- 
iowa jest ona zaw rzeć z Polską konwencję woj
skową dla obrony pi zeciwkoi wspólnemu wrogo
wi Ponadto Litwa przyznaje Po»sce wolny dostęp 
do morza.

Tak wybadają „skromne*’ apetyty litewskie, 
o których realizację przez arb.irąz zauegają różne 
czy pitni1 na Zachodzie.

Obrońca Niemiec.
Walki parlamentarne toczące się obecnie we 

Włoszech mają na celu obalenie gabinetu p. Gio- 
liitego. Na dnie zaś wszelkich intryg znaleśc mo 
tna rękę p. N thego, który marzy o powrocie dc 
władzy. Dziwną iron ją losu, aby stanąć do wałki 
k pionierem Oiolittim, który uvrażany b y t swego 
czasu w  wymtnego germanof !a przez prasę koa- 
i!cvtr»a, p. N tti stać się musiał gorącym obrońcą 
Niemiec ..^ccolo*' umieszcza artykuły p, Ntttiego 
o sytuaefi politycznej w Europie, Artykuły te pi
su je  są zupełnie w  duchu Berlina. W  ostatnim 
z nich AtsfańSwia i ę  nad rozwiązaniem kweseji 
łoryisktej i tWcrdzł, że związana cną Jest śfcyśie 
f r  sprawą niemiecką i z kwestią odszkodowań wo- 
Jwnych. lak długo Niemcy nie będą miały możno
ści rozwoju, tak długo trwać będzie wrzenie w  
Roftii ł w  Islamie. Tylko orzez Niemcy wiedzie 
droga do rozwiązania problemu rosyjskiego 1 
wschodniego. N arzędre koalicji Polska, gubi się 
przez zraźarre sofcie Niemiec i sny o  wielkiej Pol
sce. Błędem koalWi jest uważać Rostlę za wroga, 
jest oną tylko upadłymi przyJaceJem, odrodzi #'ę. 
ple sama przez się, a nie przez ekspedycję woj
skowe koalicji. Pierwszym celem koalicj' powinno 
być Pozyskanie Niemiec przez postawienie im w a
runków umożliwiających łeb rozwój i udział W od
budowie świata.

Sprawy ukraińskie
POWSTANIE NA UKRAINIE.

Z Bukaresztu donoszą, że w oko tcy  Tyras- 
poU szerzy się powstanie chłopskie. Koło Rwbiy 
CBessurtója) patrole rumuńskie przytrzym ały roz
brojony i prawie nagi oddział krasnoarmiejców, 
któzy przepłynęli Diu3i.tr, by ratować s ę  przed 
powstańcami.

Z Korea (Wołyń) donoszą zbiegowie do „Ri- 
d w —  Krala**, i$  i t w m  Hordałewycz w peta.

cze, wono -of berskąl, a pobiwszy Ich, zdobył 4 
działa I wiele karabinów ręcznych i maszynowych.

Prask.e sfery emigrantów rosyjskich otrzy
mały wiadoii^ść, iż Machno posuwa się zwycię
sko w głąb Rosji, W gub. tambowskiej przyłączy
ła się do niego bojówka eserów pod Wudzą Ante
nowa, Ciekawym jest obecnie, czy powstanie nad- 
Jneprzańskie, które najwidoczniej rozszerza się i 
zasługuje wiece] nai wiatę, niż ciągle sygnalizo
wana kontrrewolucja w  „istlnnej'* Rosji, obecnie 
ucichnue. Dochodzi wiadomość, że ataman główny 
URL. wydał uniwersał do ludu ukralńsKiego, n®* 
K&zający zaniechania samorzutnej, nieskoordyno
wanej a nadzwyczaj krwaw?] walki powstańczej, 
żądając przeczekania do chwili : tosowąej decy
dującego powstania Ukrainy. Bezwątpieroa nie u- 
słuchają głosu Petlury organizacje bandyckie, a  
co do organ zacji narodowych pędzie to probie
rzem posłuchu dla URL.

MANIFEST NACJONALNFJ RADY WIEDENS.
„Nacfunafna Radal“ we (Wiedniu, obradująca 

pod wezwaniem Pe^ruszew y cza . (i Skoropaidskie- 
go poroszę), uchwaliła 10 rezolucji, wytykając 
nieprzychylną dotychczas politykę koalicji w  spra
wie państwowości! ukraińskiej i stwi^roza jedność 
zjiem ukraińskich pod sztandarem państwowości 
ukraińsk:ej. To też wszy stkie umowy, naruszające 
te uchwały (tj. traktaty Petlury i t-akial ryski), 
uważa za nieważne i stwierdza, że naród ukraiń
ski nie może brać za nie jĄami odpowiedz a!no- 
ści. Protestuje przeciw próbom odbudowy dawnej 
Rosji, domagając się dla narodu ukraińsk ego peł
nego samostasiowienia na calem terytorium etno
graf cznem.

Równocześnie w ydała Rada stosowny mani
fest do narodu ukraińskiego,

NOWE POuROMY ŻYDOWSKIE NA UKRAINIE.
W  m. Śmife puddzas pogromu zamorcm, ano 

w ielu  żydów. W  dwa Jn; potem pogromcy ogło
sili,-że Zezwalają ua pogrzebanie ottąi ZebraK, się 
45 osób z ocalałych żydów, wykopał' wspólną 
mugiłę, aby złożyć zwłoki, lecz w  ostatniej chwil: 
nadeszk pogromcy, wrzucili zebranych razem i  
zabitemi do mogiły j zakopali ich. ___

Waka o Górny Śląsk.
WSZYSCY MUSZA GŁOSOWAĆ.

Warszawa, (PAT.) Centralny komitet pieW- 
scyiowy komunikuje:

Stw;erdzonem zostaio, że Niemcy rozwinęli 
na terenach poLkich, zwazanycji zc. zbiTTOwiska- 
m G órnoślązaków goTączkową dz ałalnbść w  kie
runku odstręczeniia uprawnionych do głosowania 
od WŁlętóa udziiału w  plebiscycie. Górnoślązaków 
trzeba uświadamać, należy w  nich wpajać prze
konane, że żadne niebezpieczeństwo przy wzięciu 
udziału w głosowaniu im nie zagraża, ponieważ 
zarówno przejazd na G, Śląsk, Jak l pobyt .ch na 
terenie plebiscytowym dzięki zarządzeń om władz 
koalicyjnych i polskiego kimitetu plebiscytowego 
Jest zupełn e zabezpieczony, zwłaszcza, że pociągi, 
które wieźć ich będą, konwojowane będą od gra
nicy przez żołnierzy francuskich. Należy pouczyć 
Górnoślązaków, zamieszkałych w  Polsce, że u- 
chylenic się od wyjazdu \ od udziału w  głosowa
niu byłoby 'dowodem tchórzostwa i śćągnęłoby 
na olch hańby sprzeniewierzeni? Prztd narodem.

Z konferencji londyńskiej.
Londyn (PAT.) Havar. Sojusznicy zebraii się 

o god*„ 10JO na Downing Street. Na krótko przed 
godz U, d*Abernon i Loucher pizedstaw U część 
odpowiedzi niemieckiel na projekt sojusztrków, 
Loucher oświadczył, że odpowiedź ta  nie zmienia 
sytuacji j że wobec tego można twierdzić, Iż 
Niemcy przedstawią około południa tylko zakoń^ 
czcnje wwej odrsawy na ultimatum so’uszn ków

Berlin. (PAT.) Według komunikatu (jelegacji 
nń*m eckiej w I ondimie, delegacja ta co odpo
wiedzi swojej, Jaką złoży w aeżu dziskszym pod-

OPORNI.
Berlin. (Wolff). Na: dzslejszem po jedz  miu

parlamentu złożył kanciez Fareubach następujące 
^świadczenie: W myśl Wytycznych uchwaunyeh 
przez parlament, minister spraw Źagfaniczńyćft por 
lecił gabinetowi, aby me kładł swego podpisu pod 
zobowiązania, których rwaród nie może przyjąć. W 
poleceniu nic się nie zmień ło, ani nic będzie zmie- 
nionem. Gabinet doszedł dc przekonania, że/tni- 
n.ster sprav' zagranicznych wyczerpał wszell: e 
możliwości rokowań, nie wycnodząc poza; te gra
nice. Pozwólcie mi panowie wyrazić nadzieję, że 
naród ir,;emie.cki wypęjni' obow iązania przyjęte 
przez delegatów, a równocześnie, że WMód niemie
cki stanie za delegatami, nawet i wtedy, gdy od
mówią podpisu nażąc anto', k tórych. nie bętu niogl> 
przyjąć.

Następnie poseł MuHe*1 (socjalista WększoścO, 
ł pos. Trimborn (centrum) złożyli, że postaiiow e- 
nia paryskie są nie do przyjęcia.

Berlin. (PAT.) Gabinet Rzeszy zebrał s ę pod 
przewodnictwem kanclerza w  pątek  wieczór ma 
ngradę. Zapewiniafą, że Simons zstal upoważniony 
do zachowania w dalszym ciągu opornego stano
wiska w spraweio dszkodowaa.

ANGUA I WŁOCrfY SKŁONNE DO USTĘPS1W
Paryż. (PAT) W sobotę przedpołudniem od

była się u lorda Cm zcina konferenoja między L - 
monseni Lloyaem GuorgeT.i 1 Briatwem. ? o  Połu- 
dra:u zebrali się rzeczozna wcy francuscy, angielscy 
i belgijscy na naradę z rzeczoznawcam n emiccki- 
nii. Wieczorem udał się Briand do hr Sforzy jakę 
zastępcy Lloyda Ge>orge’a, który wyjecnat ao ro
dziny Tego samego dnia wieczorem odbyły się ua 
rady delegacji niemieckiej. W aragielsicich 1 wło
skich kołach dyplomatycznych panuje nastrój m> 
ptymistyczny, naiomiasi po stronie francuskiej pa
nuje, nieufność oo do wyników konferencji sobę- 
ti-ich. ,

. ,P a ę ^ (P A T .)  „fieltfi de Po*ig" ‘f f f ljM h  " 
tnę Jtoriiferęncją u lorda Czurzrnią przyszla tjp sku
tku Pu poprzednich rozmoawch sekretarza Lloyda 
Ge,oTge’a z delegacją niemiecką oraz z Bergmąir.- 
n«m i lordem d Abernooń^ii. Simons ną tej konfe- 
rer,cii przedstawił sw-)j«- plany. Pertinax ule jesi 
mmi wcalfa zbudowany. Według n ego zanosi się 
ną rozlużrteme sankcji czwartkowych. Pertlnajf 
donosi niadto, ż t w  radykalnych kołach augiwlsk ch 
ronwaźany jest projekt 5-letn:ego prowizorium, a 
otłateerne uregulowanie odszkodowania miałoby 
nastąpić późnlol.

Berlin. <PAT.) Specja’ny koresfm  Jent łfw wń- 
skł „Beri. Tagbł* donosi, że dr. Simons oobyf 
osobną kortferendie z Lloydem Cfcorge’m a .«obiią 
z, Briandem. Lloyd George łoaizał mu nświanczyć, 
żc może z nJm konferować tylko w  otoecnośc in
nych przedstawicieli państw sprzymierzonych. Si
mons oświadczył, że otrzymał od swego rządu 
upow ażnienie do dalszych pertrakłacjl,

GROŹBY I TARGI.
Londyn. (PAT.) Rada nadwyżw*c ofcradowai* 

do północy. Ustalono zasady, na po<Lta>wie któ
rych kooierwicja mogłaby się zgodzić ta. Hoiwo 
propozycje niemieckie. Początkowo dyskutowano 
nąd wnioskiem niemiecki :go sekretarza stanu d a  
spraw finansowych Schrodera któnr jednak sprzy
mierzeni uznali za niemożliwy db przyjC*a i z 
inicjatywy Lloyoa George a zsodzllf s-r na iw  
stępujący proekt.

1) dO rat rocznych po 3 mtUardy mk w  atonie,
2) na 30 proc. opłaty od eksportu przy ustale

niu minimum gwaiancji, która zabezpieczyłaby po 
5 łatach o—§ młjardów. Komłsą reparacyjna po 
ustanenlu wysokości szkód, któro Niemcy maw 
zapłacić, oznaczyła rodzaj Kompensat koniecz
nych do osiągnięcia cyfr okrtdkmjfcb w Paryżu* 
Niemiecka delegacja zoaje się być zupt4n*t zde
zorientowana. Wleczoiem nawiązała łączność A 
Berlinem, gdyż samą jt:c mat pełnomocnictwa do 
odpow óizi czy przyjmuje tego rodza(u załątyde- 
ńie, odpowiadające wyraźnie postanów enjom Pa* 
ryskm. Sprzymierzeni zbiorą się ratno twt P w T  
dzenle. aby otrzymać, pdijowiedż. tw enturtae  ®* 
ficjalne posiedzenie z delegacją ńiemecfcą i®st 
prze widziane na pohMtaU
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W arszawa. (Tek wł.) W  kolach miarodajnych 

— Jak s ę dowiaduję — panuje duże niezadowolt*- 
ilię z powodu działalności p. Stpiehy i jego oslat- 
nlcn zagranicznych „sukcesów *. Istnieje dążność 
mtwiwego ograni ceena lej owocnej działalności.

MIN. STECZKOWSKI WYJEŻDŻA DO PARYŻA.
W arszawa, ( t£ .)  Jak dowiaduje saę „Polpress", 

iflin. Steczkowski wyjeżdża wkrótce do Paryża, 
nabawi tam najmniej parę tygodni.

uFNERALOWIE IDA NA PENSJE,
W arszawa. (PAT.) Oglcszone zostały dalsze 

nazwiska generałów, którzy z dniem 1. kwietnia 
br. przechodzą w stan spoczynku. Między nierra 
znajduje się tah ie  nazwisko zmarłego w ostat
nich dniach śp. gen. Koziell-Poktewskiegó. Razem 
t  poprzednio spensjowanymi generałami w  diczbie 
57, liczba ich wynosi obecnie 63.

U ZALEGŁOŚCI PODATKOWE
W arszawa. (EEJ Min. skarbu złożyło Sejmo

wi ustawę o  kacach w sprawach zaległości po
datkowych.

WĘZEŁ GORDYJSKI NA LITWIE.
Warszawa. (Te! w ł)  Według informacji do*. 

SKonale zorjentowanei oobistości, stosunki na Li
twie śi odkowej, zamącone kolejnem i nekonso- 
kwentnem st-sowamem metod samosianowAma, 
gmf kacjt i rządów wojskowy ch„ które z powodu 
8wej prowizoryczności pociągają za sobą wiele 
niepożądanych ooławów, mają doznać poprawy 
Przez energiczmeaszą .ngerencję i pomoc ze stro
ny . aszego rządu. O ile o zagran.czną stronę za
gadnienia chodzy to protest Kowna przeciw zaak
ceptowanemu przez nas plebiscytowi stanowi dla 
Has znaczne zwycięstwo moralne.

O OKŁAD HANDLOWY CZESKO-POLSKl.
Praga. (PAT.) Wedłe „Tribuny“ specjalna de

legacja •ctzeste feuniroSfrem handlu Hotoy-oem udą 
s ę do W arszawy 12i Lm . w  celu zaw a rd a "  układu 
hpHdkrw-.gi) i  Jtolską.

WALKA t  PA&KaRS fW  EM.
W artfaw a. (EE.) Dotychczasowe aresztowa

nia pąskarzy stanowią pocaątek wielkiej akciV 
bezpośredniej walk5 rządu z szalejącą drożyzną. 
Zamierzone *ą* ograniczenie spożycia, przymuso
we ujawnienie i wykupienie zapasów pierwszej 
Sw.-zby.

' * iL. H ..............................

Paryż dla Polski.
■ Dzięti in aatyw ie Towarzystwa „France-Po- 

*nęne“ pod protektoratem ' p. Miłleranda i coęjństG- 
francuskich i poiskich powstał w e Francji Ko- 

*»* tet pomocy dla inw alidów  i sierót wojennych 
*  Polsce. W e wszystkich teatrach paryskich od- 
PVć się ma t zw. „dzień polski", na dochód Czer
wonego polskiego Krzyża. Listy składkowa za
c in a ją  się podpisami banków, poważnych insty- 
jjeji przemysłowych i handlowych i znanych oso- 
§P°ści ^wiata politj cznego i artystycznego. Skła- 

M Drzyhnujt bank francusko-polski w  Paryżu.

, wielka manifestacja 
na rzecz Górnego Śląska.

j W przeddzień historycznej chwili, która ma 
^*str£yCTąć plebiscytem przynależność państwo- 
j, Górnego śląska, do głosów płynących z całej 
dła*** dorzucił. i Lwów kresowy słowo zacnęty 
i  brac nasiej z najsiarszu -Śzteńi i v piąstow

born '*ZIe'n* manifestacja górnośląska skupiła pod 
^ tav lK £m ^ ickew icza  tysiączne rzesze l  wowlan 
hv stanów. Na wezwanie Komitetu Obro-
tkie ^achr^Wch, tudzież Zwląźku strzele-

‘ róbo^ i!aw‘* ^  u  "łoneczne południe Inteligent i 
mi b r /  względu na przekonania partyjne. 

C t^ f ^ stopni pomnika przemówił m*ip’erw  dyr.
K tóry  o m ó w iw sz y  w y sd lc  n ie z m o r-

czeństw j grożące .iam zę strony zachaanch 
związków robotniczych, domagających się pod 
wpływem Niemiec retwrzi; traktatu wersalskiego. 
Polska, cała musi być olbrzymią rezerwą sił mo
ralnych, źródłem du ch y  dła ludu górnośląskiego.

Następnie przemawiać prezes Kom.. Obrony 
Kresów Zachodnich dr. Kwatkowski, akademik 

• Czernichowski, p. Słonłowski imtewem N. P. R., 
i p, Gretncr, w  imięn?u Związku strzeleckiego. — 
Wśród gronkach oklasków 'odczytał. z kodęa ót. 
Kwiótowski następujące re^błftttó:

1) Mocno o tetr prześwdoczen! że o  losach 
ziemi decydować powhffia ludność, która ią stale 
zamieszkuje, jej potrzeby zna j dowrą jef ocenić 
urpic. uważamu dopuszczenie do głosowania emi
grantów, a zatem ludzi, którzy tydko dzięk’ p rzy » 
prdkowi lub chwilowym okolicznościom urodzeni 
zostaĄ na Śląsku za sprzeczne z wzniosłą zasadą 
sam0sta.iO, kitla m iodów  0 sobię. Togo rodzaju 
plebiscyt joet siałszowaaiie rzeczywiste woM łudu( 
jest tylko podrobionym doku i nemem historycznym, 
nicmogącym pokrzywdzonych obowiązywać na 
przyszłość. „

bkoio jednak niesłuszna ta zasada przyjętą 
została pizy Śląsicirn plebiscycie, powimrą, była 
być przynajmniej w ten sposób zastosowana aby 
sam akt głosowania oddzielnie przeprowaozony 
ckł wiemy obraz z uprawnionych żądań obywa
tel. w  przeciwieństwie do tłumu nagonłonych 
przybłędów. Łączne zatem głosawanfe społeczeń
stwo polskia uwa®a słusznie »,a drug^ krzyw dę 
ludowi śląskiemu wyrząazoną |  za pokojue prze
prowadzenie aktu wyborczego na Śląsku nie bie
rze na s!ebie żadnej odpowiedzialności lakkołwiek 
same niepokojów nie wywoła.

2) Zważywszy, ze czynniki decydujące o spo
sobie przeprowadzenia, plebiscytu już dzisiaj oka
zały tJką chwieiność t ustęplhj ość wobec naporu 
niemieckiego, musi powstać w  nai odzie polskim 
uzasadniona obaiwa, że i sam wyrok plebiscytu ide 
lędzie należycie uszanowany. Ojaitegu,. już dzisiaj 

zaznaczamy to otwarcie i wyraźnie że na plebi
s c y t z..kpjx,«czuośęii4yi!kc musieliśmy się zg^dąić, 
ze. przeciwko^ ,sęoiiouov/i przeprowadzenia , jego 
protestujemy ~  aie wyrok plebiscytu skoro za
padnę i nas obowiązywać będzie, -W wypadku 
jednak, gdyby pomimo silnych argumentów cyfro, 
wych, decydowały o przynależności tej ziemi do 
Polski wrogie nam wpływy postronne krzywdzące 
lad śląski i budzące niepokój w tym kraju na całe 
lata — oświadczamy*]uż dzisiaj stanowcza, że aktu 
takiego nie uznamy, a gdybyśmy z o  nawet zmu
szeni byli uznać, to nie będzie w naszej niocy w y
konać go wbrew woli Judu śląskiego i coraz\bar- 
dziej wzmagającej się u  niego świadomości naro
dowej.

3) Z góry oświadczamy, że wszelki podział 
Górnego Śląska, jako sztuczny I niewykonalny nie 
tnnżc fcvf na dluźizy czue I trwale przeprowadzo
ny: mGżna stworzyć tylko nowe, groźne flynrąee 
ciągle ognisko n;epokoju i 'niezgod;;, które dopiero 
przyszłość ugasi. Kr w, szkoda'!... Lud Śląski me 
da rozszarpać swrej ziemi, którą tak gorąco uko
chał i nie odda swych kości ną stragany obcych 
handlarzy! Przeę’wko podziałowi Śląska oświad
czamy się iuż dzisiaj, aby memento nfe byto opó
źnioną. Dymiące kratery zawczasu przestrzegają 
przed groźnym wybuchem. :

4) Zwracamy się du demokracji śwW * o ubro. 
ną praw ludu śląskiego i uzaljżn:amy o<f stano
wiska tejże przyszły układ wzajemnych sto
sunków.

5) Wobec zbliżającej się chw&i a»tateczirej 
rozprawy m Górnym Śląsku, jak przęd walną bit
wą chcemy treść pomoc, zachętę i dzielność wal
czącym brachom. Wierzymy w Wasze zwycię
stwo! bo ci, co wieki w niewoli przeŁ waij, nie 
imopą w jednym dniu upaść. B rada Ślązacy! Jakir 
kolwiek los Was czeka;, o tern jecłnem możec;e 
być pewni, że Polska W as Już nie opuści nigdy, 
że wysiłek dzisiejszy nin jest stracony, że płeW- 
sci terp zażrzaśnlede na zawsze bram y wiodące do 
wrogów, a wejdziecie dziś, czy jutro do j winach.

Boga Rodzico Dziewico' śpiewamy dziś w  ca
łej Polsce, iak kiedyś śpiewano ją rano przed1 po
gromem grunwaldzkim. Czasy wracają!.. 1 ty  wró
cisz. (

Żyj zatem śląska zietrrtfc zwyciężaj J powracaj 
wolna ną Ojczyzny lano-'

t e n  m e t a l o w y  z a u c z e k .
Do n a b y c ia ,

i  H i t i i s s  n u  $  M i i
P la c  M arjack i 10.

Oena j» Jn a i  — okrągie mosiężre po Mk. 30,
C zw o .ok ąt.ie  alum lnjowe u czn iow sk ie — po  

Mk. 23
N-ad *kć. nię przyjmuje eię.

K R O N I K I .
K alijtfsreyk ,

Dziś w. kat. Jana Bote?o gr. kal Połyka,pa. Ju,tv 
ii. kai Franciszki p,: gr. tac  Obr. bł. I, Joan .— Wschód 
słońca E 64, sachód b ib . 0
Reportuat- tea trh  n,te)aklego,

Vfe Florek »Wieczór gó.nośląski*. Cięić koneertova 
i »Verbum nobile<, opera Moniuszki.

W śrouę >A.da<-, o^era. 1’ierwwy goió. wy*tęp Jadwigi 
•Lachowskiej. j

W czwartek »Klaudjusz«, komodj;*,
W piątek »Carmen«, opera. Drugi i oitatni występ 

J. Lachpwskiej.
W. popoł. -Elektra^, tragedja — wieczór .P ię

kna ftclfciur, opera konutzna.
w niudziflo popoł. ».Ias i Mtiłgosia*, opera — wieczoi 

.Klaudjusz“, komodja,

W ©  Ł w o w l* .
— Wieczór górnośląski. W e wtorek, dnia 8. bnv 

1q -g. 7 odbędzie się w teatrze „Wićezór na cześć 
Górnego śląska" z następującym puogramem: Sło
wo wstępne wypowie prezes Koiiiitetu O b ro n y . 

[KreśŚW żachódnfch p. -radcą dr. KwiatKo^WKT — "• 
^oczem przemówi prof. dr. Romer — nasięiHnę”  
odbędą się produkcje muzykalno-wokalne i ode
granie „Vexbum nobUe’ Moniuszki.

— Wieczór Chopinowski. Koło muzyczne we ? 
Lwowie urządzą we czwartek 10. bm. w sal''. Ka
syna i Koła lit. w ć  Lwowie, ul. Akademicka 13„ 
celem, uczczenia sto jedeiustej .rocznicy urodzin 
największego polskiego twórcy muzycznego Fry
deryka Chopina „Wiecor Chupnowski" z wspól- 
udziałcan pp. Kornelii Painasowej, Eugenji Towai- 
nkkiej i dra Edwarda Steinberg era. Program? 1) 
„Moia pleszczoszfca" odśpiewa p. E. Towart cka.
2) „Chopin 1 Marjai Wodzińska", odczyt p. K. Par- 
tiasowa z domonstiacjami pamiątek ix» Chopinie,
3) Trzy utwory fortepianowe z albumu Chopina 
dla Marjl Wodzińskiej, odegra P. K. Pam asowa.
4) Siedm pieśnf z regoE albumu odśpiewa p. E. 
Towarnicka1. Akompaniament: p, dr. Edwarda 
Stembergera. Początek a  godz, C wlecz. B ioty 
dla członków „Koła muzycznego** i Kasyna i Koła 
litę art. w sekretariacie Kasyn* m-eisHego, ul. Aka
demicka 13.

— Urzędnicy skarbowi ńą plebiscyt. Pracowni
cy właaz i uizędów skarbowycł. w Ma,opc!sce 
zlpźyli ootychczas na cele plebiscytu na Górnym 
Śląsku kwotę 70..300 męirek, D ahze układk pląsrle 
jeszcze wyływają.

— Zapasy amatorskie w ciężkiej atletyce.
W rriedz iię rozpxzęJy się w  sali „Sokoła‘‘-Ma- 
cierzy zawody amatorskie, które ściągnęły wiele 
miłośników tego pięknego -sportu. W alczyło 5 par. 
W pierwszej wałcu Morakowski—Sfmks, zwycię
ży! po 5 nvn. 15 sek. Morakowskf. W  drugiej wal-' 
cc Bednaruzuk—Mazikięwicz, po 3 min. 50 sek. 
osiąga zydestw o Bednarczuk. W trzeciej weułoe 
Zapaśnik—Mac3r'ew.cz, która dostarczyła widzom 
wiele emocji, zwyciężył Zapalnik W czwartej 
walce Pawtaceek—Kula, po 17 min. 35 sek. zwy
cięża Pawlaczek. 'W  ostatniej walce między Pe
teckim a Zawilskim, łatwe zwycięstwo odnosi ,p e- 
łecki. p z ś  i w  dn.c następne da'szy cią t wrU..

P rz e m ia n a  u rzęd u  pocz tow ego  na  Agen^ 
c ję  p o cz to w ą. 7, dniem 16. marca 1921 prze
mienią się Urząd pocztowy Sławsko na Agencję 
pocztowy i prsydsl#la się do Unędt) pocztowego
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Ławoczne jako uizędu zbiorczego. Z powodu 
tej przemiany dotyczący okięg pocztowy nie 
ulega zmianie.

Pracownia ślusarska WIMCEN EGO EKE3A
u1. Barska 1.

(k o to  k o ś  iota E lżb ie ty ).

wykonuje wszelkie roboty w zakres ślusarstwa 
wchodzące, oraz arzwiczki dla P. T. Instalatorów 

zawsze na składzie. 3431

DR. WACHLOWSK!
LEKARZ UE.4TTCTA 

przyjm uje* ul. A k a d e m i c k a  10.

KOMUNIKATY.

HU I B. DEPARTAMENT MAGISTRaTU.
Lb. 232/21. We Lwowie, dnia 5. marca 1921.

SPRZEDAŻ NAFTY,
Mtag/strat podaje do wiadomości, że rmeszkant- 

cy mogą nabywać naftę w odnośnych sklepach 
rejonowych po 2 litry na gospodarstwa, pozbai- 
wione światła elektrycznego za odcięciem 2 ku- 

xponu karty naftowej mieszkaniowej, oraz po 2 tu 
' try  na 3 odcinek karty ręicodzielniczej i po 2 I try  

| i i a  3 ode nek karty naitowej na oświetlenie klatki 
schodowej.

Cena- za 1 litr nafty wynosi 17 (siedmnaście) 
marek polsk eh.

Zauważa się przytem, że mieszkańcy ul. Fur- 
Imańskiei, Kamińskiego, Podlcwsidego, św. Stani- 
' stawa i Szopena będą mogli nabywać naftę w 
sklepie Ledebera Le^by, ul Furmańska 1. .12.

D ra m a t ro d z in n y .
Z W arszawy donoszą: W Rydze,zmarł — jak 

donosiliśmy — po kilkudniowej chorobie 57-letni 
'Józef Korzeniowski, ekspert polski i historyk, 
Ostatnio był on naczelukiem wydziału bibliote
cznego ministerjum oświaty', wydelegowany zo
stał przed trzema miesiącami do Rysi, by tam 
współdziałać w pracach, mających na celu rewin
dykację zagrabionych ongiś przez Rosję zabytków 
i księgozbiorów polskich.

Zona Korzeniowskiego wyjechała z W arszawy 
do Rygi zaTaz po otrzymaniu pierwszej wiadomo
ści o chorobie męża; w domu zaś przy ul. Hożej 
1. 74 pozostały dzieci: 16-letni syn, Józef i 14-jetnia 
córkav Halszka, oraz służąca.

Gdy syn Korzeniowskich otrzymaf wiadomość 
o śmierci 05ca,, zamknął się w jego gabinece i 
wystrzelił z^rewolweru systemu „Nagana**, raniąc 
się w  czoio na wylot. Na alarm służącej nadbiegli 
sąsledzi, yyw aźyli drzwi i zasłali młodocianego 
samobójcę przy biurku ojca, dającego jeszcze 
oznaki życia. Po opatrunku przew ezionc Korze
niowskiego do szpitala Dziećątka Jezus, gdzie 
wkrótce zmarł w  poczekalni.

Denat pozostawił list do matki — wdowy, pi
sany w  ostatnie1] chwili, w którym zaznacza, że 
sam odbiera sobie życie j że rewolwęr dwa razy 
nie wystrzetił. Przyczynę samobójstwa chłopiec 
umotywował w tych słowach: „Ponieważ n e czu
ję s!ę na siłach, abym mógł utrzjonać matkę — 
wdowę i siostrę, przeto idę za tym, którego naj
bardziej ukochałem1*.

Korzeniowski był uczriem szkoły architekto
nicznej; ostatnio podczas dwudniowego strajku 
zapisał s ;ę do stowarzyszenia samopomocy społe
cznej, skąd dostał rewolwer, którym odebrał sobie 
życe. Rozpacz wdowy i córki jest straszna. 
Zwłoki Korzeniowskiego (ojca) b ^ ą  przywiezione 
do W arszawy, gdz!e razem odbędzie się pogrzeb.

N ekro log ja .

STEFANIA ZADURSKA
maturzystka seminarjalna i urzędniczka Pow. Komisji zasil, 
zmarła dnia o. marca 1921 r., po długich a ciężkich 
cierpieniach, zaopatrzona św. Sakramentami w 2 1  r. żyda.

Pogrzeb odbędzie się we r /to re t dniu 8  marca 
1921 r„ o godz. 6-tej po południu z kaplicy Boimów 
na cmentarz Łyczr kowski, na który w smutku pogrążeni 
dziadkowie za^raszhją krewnych i znaiom yth.

N A i ) K 8 Ł \ N l

DOBROWOLNA LICYTACJA dzie się - p o i  zarządem

Hali Auk :yjnei dnia 8. marca o goaz, 3-ej popołudniu przy 
uli Zybl kiewicza 9, I. p. — Licytowane będą:

meble, dywany, .naKaty, brązy, stara porcelana, kryształy, 
obrazy, sztychy, miniatury i różne drobiazgi. —  —  — —

Ki u o teatr „ C H l t i E K A 1' ul Akademicka 8. wyświetla od 8. m arca br.

włoski dram at 
w 4 aktacu pt. NIEBEZPIECZNE CIENIE

Nadie: doborowe uzupełnienij programu.

Kwadratura kola.
„New Yotk Herald*1 donosi, źe uczony ame

rykański p. Józef Lomer rozwiązać miał problem 
kwadratury koła i ma przedstawić swe wyniki ze
braniu matematyków.

, AADESLAN E.
(Za rubrykę tę redakcja nie bierze odpow iedzialno^'.

P o d z ię k o w a n ie .
Od strasznej chwili tragicznego rgonu ukochanej 

naszej CórKi i Siostry, ś. p.
MARYSI SO^fcCKIEJ

aż do złożenia drogich nam Jej Z>vłok do grobu 
doznaliśmy takiego bezmiaru serdecznego współ
czucia, źe na wyrażenie naszej wdzięczności słów 

nam brakuje.
Z g’ębi serc naszyć 1 dzięku:emy Plewiele 

bnemu Księdzu Kanonikowi Rok ckiemu za sło
wa pociechy i bezinteresowne odprowadzenie 
Zmarłej na wieczny odpocztnek, Wielebnemu 
Księdzu Gwardjancwi Klasztoru O. O. Refoi ma
tów za odprawienie Mszy św. przy Zwłokach, 
Prezydjum Towarzystwa Strzeleckiego: JW. Pa- 
Kłłsi J- Ncuniam/^i» Prezydea*PW Miast* i 
cy F Ohlemu za wyrazy współczucia, Fersona- 
lowi fabryki oraz wszystkim Przyjaciołom, Zna
jomym i Życzliwym, którzy w tak serdeczny 
sposób okazali współudział w naszym niew .sła
wionym bólu i oddali Zmarłej ostatnią przysługę.

R odzina.

D r. S. M IKO ŁAJSKI
ul. in k ad a n k ;f h  4, II. p . o rd . od godz. 3 .5  

popot. w o n u ro b aeh  w*wn. i c h o r. dz iec i.

U„ G Ó R K A
Towarzystwo Akcyjne Fabryki Cementu 

. w Sierszy.
W dniu 24. lutego odbyło się posiedzenie Rady 
Zawiadówczej Towarzystwa na którem uchwalono 
zwołać W A l.S fE  Z U B O H  i D Z E Y l E  n a  
d z ie ń  22. m  i r e a  b . r .  celem podwyższenia 

kapitaru akcyjnego. 
Dotychczasowy kapitał akcyjny wynosi Mk- 

2,800.000 i podniesiony będ ie do Mk. 7,000.000 
przyczem akcje oddane być mLją wyłącznie do
tychczasowym akcjonarjuszom.

Szczegóły emisji podane zostaną do wiado
mości po Walnem Zgromadzeniu. 34 9

Dl tf0 8 !{| ptSitlM W I IfjofliBtSt
poszukuje sio zaraz lub od 1. kwietnia b. r.

I) UftYNIERA-ŻELBETONIARZA
takowy musi ayć samodzielnym konstruktorem i kalkula
torem i dokładnie być obeznany z wykonaniem robot 

żeiai.no-betcnowych na budowie.
£) TfCHHIKA BUDOWLANEGO 

do biura I na budowę, obeznany z wykonaniem robót 
żela sno-betonowych. 312

Szczegółowe ofeny z życiorysem i oaplsam* świadeetw, 
prosimy skierować do Częstochowy, skrzynka poczt. i 6.

A a u i a  F f a u a w n a  — fa o b a  S l a h łe r  
K a p i t a n  W . ł*. Z a r ę c z e n i  w  I u f y m  
l - w ó z  1 9 7 1 . 3405

ZA KILKA DNI PRZYBĘDZIF 
d c  Lwowa 

p rzed staw iciel fi .bryki
masz; n do ptsan'a . 

marki Sm ith £ B r o j  Syra :use 
Ameryka. 1373

Kursa giełdy lwowskiej.
I wów, 7. trarc i i92L 5  

I. Akcje bankowe za sztukę (łącznie z kuponem bieżącym.
^  Waluti. markowa

W artość nominalna 
Ostatnia dywidenda

piacą: żąd.: trans a k. 
Bank akcyjnt związkowy Mkp. Marki p. w.

IV i V emisji z60— 8-40 4 75 -- 493 485
Bank Dyskont, we Lwowie 2o0— Ou 459*— — ——
Bank hip. galic. 280—21 — 733’— — —
Bank F p c ' sczny zemd. 280—16 -0 340*00 — — *—
Bank Małopolski 280—22*40 750*— —
Bang powszechny kradyr. i40— 7 '— 2i3*— —*— — I
Bank przemysłowy 280—2L -  6  0:— — —
Bank ziemski kredyt.' gal. 280—2 r — 710*— —*— —*-_

IJ. Aście fow . hanu  i przem.
psacą żądają transak. 

nurtu p.
Browary lwowskie 380—42 — 140)0 — -r-**-*
Tow. Chodorów 140— u0 3250 3350 SROil
Tow. akc. Fabr. kart 140—2 f  -7  3u00
, Ćmielów* Fabr. porceL 1000— 00 3900
Fabr. cementu „Portland 

Szczakowa* 140—28*— — —•— — '
TpM -ze. .■iaUcJi1' 490 - 301 35*0uo —  — ’
Tow. Gafota 1 4 0 - 0 0  >875
Tow. uórica 140—15‘40 8400 —— •i -
„0 'kos“ Zakłady, przem

drzewnego „ 1000— 00  3900----- ----- - •—
W arszawska Ska akc.

Di.óomy ,,Paru wozów* *
1. emiśja 5 0 0 -  uO 5000 ^

Warsz. Ska akc. budowy
„Parowozów” II. em. I a  500— 00 8700---- ------— '

„Pezet“, Pow. Zakłady .
budowlane 500- 00  1225 1300 1273 I2 ff

,Pocisk“ Zakł. amanlc. 330— 00 1760 1825 laOu 177-'
Poiskl Nafta ' 490 00 3 1 u 0 ------
Polskie Tow. nandlowe

1. do UL emisji 1 4 0 -2 1 * - 1175 1225 12-^
płacą: żądają: cansak

Tow. Rakszawa 140—28 — 4800 —*— —T
Zakłady elektrj .Siersza

wc |,3tkie emisje) 140— 3*60 1950  — '
Gal. Zakł. górn. Siersza 140 — 00 Ł6J0------- '*■-—̂
Tow. Zieleniewski 140—2 ó — 7400-------- --— '

Ruble cankta

dumslde

Waluty, 
płarą:

47) —

Q  7  P  7  H T M  I <*« w ło só w  | d o  rię li vt W I ni OB7»R>EFie **̂1
uajppzetfnl |s s e j  Jakośc i p o leca  Tl771

Fcrfimtrja „ALBA1 Lub UJcba zil

żądają:
po 100 rb. 47 ) — l '9 -
po 509 rb 380—  (2 0 * -
diobne 270*— 320*—

(po 1 50) 63—  85 —
„ (po 260) 45*— 65*—

Kaibowartce (po 10U0) 4*— ?•—
Grzywny (0 0  500 i wyżej) 5*— 8 *—
100 /ranków irancuskich 68 — 64 —
100 franków szwajcarskie!) 125*— 135*—
1 sterling 83 0*-^ 8500*—
1 dolar „m er ka iskt 840*— 880*—
1 dolar karadyjskl 620*— 720*—
Marki niemieckie po 1000 1400*— 1430*—
Marki niemieckie po 100 130)*— ISj O*—
Marki niemieckie drobne 1200*— 1250 —
^ei romuoskie (po sou; 1200*— 1300*-

droom 1 1 0 0 -  1200*—
airy włoskie 2800 30 00
Czeskie korony (5000—1000) 1000*— 115J*—
Czeskie koron^ nilsze 900— 1060—
Korony austr. Mfem. stempL 105 — 1 2 0 -
**ranld betgiiskie — — —
Korony szwedzkie —'— —
Korony duńskie —■ -  —
Korony na*weski« —•— —
Marki fińskie
r to ru /  h liiłinikmio —

tran***
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nadzwyczajnego dramatir wy- °
twórni NORDIćsF" w 2 Epokach I A N u Ł i Ił  *

O o z ł o u l e k i i ,  k t i i  f  w  * 3 -  
r c t n y m  t a ń c u  ż y c i a  s z u -

Wypłata na Lundy„
s na PdtyL
« ca Zurych
a na Pragę '

, a  na Wiejjei
a na berłu,
a CŁ N. Jors,
a na Brukselę

D t w i  z y.

t& L  
6200 

130-— 
1125--* 

’25 —

■ 1400 -  
33)—

iąuują: łranadkc
357u-— 3475 S480 

05-~
140-— —■•—

1 3 2 5 - -----
i35 -  . k30

1500— ----
970'— —

r: T-Zurycp. (PAT.) Końcowe kursa dewiz z diria 
7. marca: Berlin 9.80, Praga 7.65, Nówy Jork 
590.50,. Bruksela 4490; Paryż 4305, Sztokholm 133, 
Madryt 83, aifsft noty Kor. stempt. o.yO, Buda- 
jPc^zl '1.40, buKa- eszt 8;1<V Wiepeń 1.271/ ’,. Holan
dia 20510, l  ondyn 2329, Medjcdan 2200, Kopenha
ga 10250, Chrystiania 9650, Bue.tos Aires 210, Za
grzeb 4.10, W arszawa 0.65. .

i, Od i. m arca 1921
wynos) p r e n u m e r a t a  miesięczna „Kuriera 
Lwowskiego ‘ we Lwowie, bez dostawy, do od
bierania w  adm niisti aeSj* „Kurjfcra Lwowskiego*1, 
Kurach Jziennlków i trańKacn . *. .  105 marek.
Z odnoszeniem do domu . . . .  .  . H5 marek.
1 przesyłka pocztowa w całej Polsce 120 marek.
Za granica 160 marek.

Numet pojedynczy r,Kuriery Lwowskiego'- 
Ufi Lwowie i  na prowincji

5 marek.
Celem uregulowania nakładu upraszamy o 

kajrychlelsre oonowienę przedpłaty.

OGŁOSZENIA.
Ani oko nie widziało, 
Ani utK o nie słyszało !

Liczne rzesze wytwornej publiczności ścią- 
*bęła wczorajsza premiera 6-aktówego dramatu 
h* t :  „Gabinet doktora Cajlgari* czyli „Szaier.iec 
kŁrńd Szaleńców** do kjłioteatrójw MarysUenza 
1 Kopernika. Na premierze panowała najmilsza 
*łmosfera. Oryginalny i piękny ten dramat wioski 
6 charakterze eksp^csjonistycznym, fua’rystycz- 
0Vfn i lunatycznym wywołał u znawców istotny 
^Chwyt. Na ekranie dzieją się rzeczy przedzi- 

dotąd narfi nifeżn&ne.
Nowy ten kierunek przyszłościowy w sztuce powi- 

jjjlji zaciekawić wszystkich. Ilustracje muzyczne oow>ę- 
iS?onych ZLSppłów funarmcnfcznych zas:osowanf śc iśe  
* |  sK_niatych. techniką filmową doskonałe ujętych epi- 

przenoszą widza w krainę marzeń i złudzeń.
O jm  z wypożyczalni „Gladiator", ul. Słowackiego 16).

R o z n o s i t i e i i  g a z e t
poszukujemy natychmiast

się do A am in is trac ii Kurjei-a Lw.

W Ko/i akowski i Synowie
PninuAf a i  F r z tm y s ł* « «  S2<

U t e  nlslł Dliili s i l i  u .  M a
potoea:

Iphihiłki jadahrte I .•ifsfcfe pokoje w 
1 w ik lk im  w y b r r e e .  3286

DO OKIEN llto iiiltj
Ludwik Hoszowski

Lwów, ul Akademicka 3
3304

ZAKŁADY ELEKTRYCZNE! WCSTINGHOUSE 
W ARSZAW A —  MARSZAŁKOWSKA 98.

NACZYNIA EMALIOWANE 
SS&.D3 PRANIA

poleca 1319
A iiT b k i HAl s I I )  Lwów, Swuieskiego 3

Hartowna sprzedaż mydeł toaletowych
w kŁrtonach po pól tuz., kute więLste 600 Alk. itrzin, 
kute mniejsze 420 Mk., wysyła odwrotnie n: prowincje

B . S O H G S I E W J C Z
- .is  . Lwów,  ~ H<ałmańjkd 6. ło8

1:750000, f o r m a t  160)190 cm
UymyiiictKO billami Foishisi Ł r j u & W B  i>voul6.
Wykonakia w 1 0 -ciu kolorach w pierwszo—ędnym instytucie 
europejskim. Zawiera przeszło 20 000 miejscowości. Sięga 
poza Rygę i Kijów, po Odesę i Wiedeń. N itz.wn&i.a przej
rzysto.^. piękność i dokładność wykonania. Sieć dróg i ko
lej po ostuinią chwilę.uzupełniona. Żaden dom, żadne'biuro 
nie nW.e się ł>ez tej tnapy obejść. Również uwzględniony 
podział na województwa, -tan rzeczy na Litwie. Wszędzie 
do nabycia. — Cena wraz z dodatkiem drożyźnlanym 

Mk. 800 na wałkach jaLo ścienna L4G 8364

MU łnstMa M m
we L raw Je, 

poszukuje:
S e k r e ta r sH , n k o ń c k o n e g o  jrr a r  a  i łk a  
■ p r a k t y k i}  p r a w n o -h a n tf to w ą . — 
K o r e s p o n d e n ta , m ty n o r r a n e g o  
b a  j k o w c s  „  j e r / u a m i ,  2  d o  3  p o -  
m o c b ik ó i '  b u c h a lt e r a .  — JL ik w id a-  
lo r a  b a n k o w e g o . K ar] >ra b a n k o *  
■ itgo  a  o d p o w ie d n ią  r u t y n ą .  — 2  
d o  3  r n c y n a w a n y c h  s t e u o t y p .« te k .

Zgłoszenia osobiste w Dyrekcji

Z ia li ip r.Z 2i i M
Lwów, 3> Maja t6. 3423

W W W  
i M mNasiona

p o le c a  s k l u d  n a s ł e a

E d m u n d a  r i e d l a
WE LWOWIE, UL. RUTOWSKlEUO L. S, 10.

C e n n ik i n a  ż ą d a n ie  o p ła t h ie  f

Za ZŁUTO, SREBRO, BOYLANTY
w y s o k i e  c e n y  p ła c i  k a t o h o k a  U rn a  

W. BUSZEM -  L w ó w , A k a d e m ic k a  6 .  3275

Małopolskie Towarzystwo rolniczo Kraków 
..plac Szczepański I. 8. o g łasza ,.,,

Kctikjir& na posadę
i n s t r u k t o r a  t k a c t w a
)

i przeróbki lnu i konopi
Do podania należy dołączył* curriculum vitae, 
świadectwa ukończenia szkoły tkackiej, świa

dectwa dotychczasowych zajęć.
W arunki według umowy. Podania natęży 

nadsyłać do 20. marca 1921. 3321

I  BRYLANTY
*Ł O T 0f SREBRO, OT A WENTY, PLATYNĘ -  

JtlW hi u  p łą w l " A « y d i e  o e n y  8363

I  k lliu . U II. ru i! LUJU i i

T ransf ormatory
Stosunek (Ohersetzurigsyerbłtltnis) óu90/3000/220/360 
Tolt, 56 perjodów, 22 K. V. A nowe, chłt dzeuicpo 

wietrzeni, wyrób Siemens SchuckerU.
Stosunek 3000/380/220/ Yolt, 50 perjctdów 8  8 K. V.
A. nowe chłodzenie pccłetrzetn, wyrób SttmeaMt- 

bchuckeria.
Stosunek 10.000/5000/3000/525 Vott, 50 R. V A. peno 
dów, nowe, chłc izeme oiiiłrą z fabryki Brnvn Bovene.
Stosunek 5000/3000/120/810 Vok. 60 peijodów, 10 K. V. A. now. chłodzenie iniwą, s Uhfyki B u rs

Boterio.

Dostarcza putiktuainie P H I L I P P  H A M t t E R  Utb. m. b, H.
W M b A  V l L  y » m  e » N !,« P S .

T e l e ł e n s  31223 i 8553#. 614 A e r e i  t e l e g r . t  1 1 g r e j ,  t v i W ie f le ń ,

StnMUtaek 5000/3000/120/210 Volt, 50 perjódów. 25 
K. V. A. nowe, chłodzenie oliwą, z fabryL Provn- 

Boverie.
ćtosunek 5000/^000/120/210 Volt- 50 perjodow 20 
K. V. A. nowe,. chłodzenie oliwą •  fabryki Brown-

buTerie.
Stosunek 56*00/3000/120/210 Volt, 50 perjodów, 15 
K. V. A. nowe, chłodzenie oliwą, * fabryki Brovn- 

Roverie.

W ESH A PE U SPÓŁKA HANDŁ.-P«ZFMVSŁOWA

l id ,  Akademicka 15. dostarcza :

feaiaaoeliody #h«bowe i cię iarow e  
O^oną i dęttt ąano«hkdove  
Nwfece humocbnilcne „B O S C H 4* 
K ś rb id  — Żarów k i M f*tał««c;

5335



\
KURJKR LWOWSKI z dnia 9. marca 1921. Nr. 57.

K IN O  L E W Dziś we wtorek 8. marca
— jean ego  z najnow szych dram atów —

P R E M IE R A  UtHARAtCTfcWia.Uairr uialą »l'*- 
jj jkujow. SeLulc Włady 

p g o  ćoUnmc I u « m j«  s tro n j, , f a w  ,-a iu je  p i kc iii, p . ę d « ‘ 
|p iz ;zn *C i n e .  s ty n n o ż l . . J o l - . t  * *  3 a i ; -

ZBYTKU i ROZKOSZY
ze słynną T u z a n n ą  G r a n c l a i S .  w tytułowej roli. Obraz ten ilustru je muzyka na organach koncert

N auka * w ychow an ie .
"  o n e .  I r a k  t.

n i  do
l.iego, potrzebna od 1. 

kwietnia dla jednego p o w a ż -jN a jn o w y z ę  plecionki stoiskowe

R e s p e d f i
AH i.iesro. r a od i iBiczność Panie!

SL O ls z e w s k ie g o  
L s i w ,  K a r k o w a  3 8 .

rozpoczynają 
d, 15. bm. i 1 . kw ietnia br. 
n ow e kursy: handlowe-
towarow y i bankowy oraz 
rach. państw ow ej — ranne 
i wieczorne, Ilość o: ób ogra
niczona. Godziny dla stron  

Od 31/ ,—6 w iecz, 335t>

n ejszego mężczyzny w i  Lwo- 
wie. Znoszenia z odpisem 
świadec.w i powołaniem się 
na polecenie c-ób powolniej
szych pod: >1, W. "2 -, Lwów, 
urząd pocztowy 13., post.-rest.

3410

K U C H A R Z
wdowiec samotny, Lyly po 
wylszyoh domach, rozumie 
się na kuebarstwie, pieką.- 
sin ic  i cukiernictwie poszu
kuje posady od 10 marca. Po- 
ste-rest Łozłów-Pokropiv na, 

pod lit. F. N. 3397

Za k ł a d  krawiectwa dam
skiego »JOL ANDA« S ji- 

szica 8 (boczna Cborążczy 
zna 8) przyjmuje wpisy na 
naukę k oju — tylko do 
końca marca. 3332

Le ż c j i  gry na skrzvpcach 
uazielain. Zgłoszenia co

dzie i ie między 
KęirzMiskiego 18, 
nr. 12.

5—6, ul. 
Ii. p., drzwi

312

fcv o w y  kurs kilimkarski w 
“  ~ bzkoie Przemysłowej, 
ul. Snopkowska został w tych 
dmacii otwarty i przyjmuje 
iicze .ice coJzicń miśdzy 8 — 1 
w  kancelarji Zarządu Kursu 
na 11. piętrze. Uczenice po
bierają stypi ndjum ort 10-20 

.Bi)', aziennie- rt40l

t  o sa a y i prace.
■ł- a r z ą d  dóbr Myszkowiec 
■Ł  powiat Tarnopol poszu
kuje od 1 . kwietnia nucnalte- 
r i piszącego na maszynie. 
Zgłoszenia przyjmuje biuio 
ul. Zacharjewicza 6, 1L, po
między 10—1. 3360

M  p t e k a r z  Juliusz Now.cki 
8 8  w Peczeniłynie pos-.u 
kuje magistry ewentualnie a 
systentki. Zgło. ;enia na razie 
listownie a podaniem warun
ków.

» V  w s z fs tk ic b  k o lo ra c h  1 ga
tunkach — poleca  

Ceny fabryczna. — Z mÓTien'3 
hurtownie I dztajticznie uzupeł

niamy natychmiast. 3310
1 Kraj. Ffabryka Kapeluszy
RUDOLFA NEUWELTA

— Lwów. ul. B alonow a 3. —

K  e l a n  ś l u b n y  nowy 
™  sprzedam, ul. Nowy 

Świat 22, parter, od 2—4.
3385

K upno 1 sp rzed aż .

Fo r t e p i a n y ,  maszyny pi- 
stuskie moto.y instru

m ent. mie.nicze, kasy, mikro
skopy zakupi biuro Chrza
nowskiego, Zimorowicza 6 . 
Prowincja pożądana. Pośre
dnictwo w /n igredzę. 3325

L a s  maierjatowy i opało
wy na korzystnych wa

runkach sprzedam. Oferty 
składać w Reklamie Praso
wej, Lwów Churążczyzn* 7, 
pod >LAG«. 3194

sprężynowe, paro
we, tokarnie, hebiarki, 

gryzerki, rury płomienne, ga- 
try, motory, lokomobile, tur
biny poleca »PlLOT», Lwów 
Batorego 4. 2924

V  a m l e n i e  młyńskie po 
'W renach konzursncyjnycn 

oraz wsoeikie maszyny mły
narskie, • turbiny, motory >c - 
•eea Lwów, Rato
rego 4. 2877

Tr a n s m i s j o ,  łożysza, _o 
ła  pasowe, łożyska ku

lowe, koła linowe, pary ró 
żnorodne, liny — poleca 
.PILOT*, Lwów Batorego 4- 

2925

BECZKI
dębowe i żda?ne, 
now e i stare u-1 każ
dej ilości i wielkości 

d o s ta rc z a  3351

KOSTUR NE M m  
WJ.6ENFABR K -  W en

XII. G r ie s h o fg a s je  16.

p o r t e p i  n  bard o dobry 
■  ta n io  sprzedkm, pik 
Marjacki &, III p., drzwi 
wprost schodów. 3172

,pL‘z e a a ż ą  realności zaj- 
mę się. Parę domów 

sprzedam Inżynier Chrzanów
3420'ski. Zimorowicza 6 3320

DO sprzedania motor dwu 
cylindrowy, siojifcy, 

marki >Beuza«, przed w .jen- 
ny, bardzo mało używany, 
dwucastokonny, 350 obrotow, 
dokładnie uregulowany, na
tychmiast do użytku. Bliższa 
wiadomość i do oglądnięcia 
kino, t-ianos. 3408

n o n n ra  «  c i ą g a  8  ś n i  f n y d lo n o  
„Tlaułi jP-ri* H fb i i j  ‘ 
u z n a n a  p r z e z  p o w a g i  l e k a r s k i e .

Łatwo się wciera, ma przyjemny zapach nie plami biehąjiy 
i ciała, z łatwością się zmywa wodą.

Żądać w aptekach i składach aptecznych tylko „ M a ś ś  P . r a  
H > bd ; 11 z ś a l a r z f c □«, :(n>  na etykiecie. 31o>ki od 1-3-12 
osób. Tow. E . H e b ś a i S k a  Warszawa, Elektoialna 18 Tul 
1-37. D la  k o n i  e d  ś w i e r z b y  i  p  i*ct»a „Efew ell H a- 
b ś a 1' .  skład na Lwów S. Stenzel, apteka Hetmańska 8 . St3

T O W A R Z Y S T W O  A K t T J N f e

Łmmm  huntorohicz i k
w Warszawie, Bie.ar.sk a Nr. 18. telefon 258-14. 

a d re s  te le g ra f ic z n y ; „ A L M S K A " W a rsz a w a

poleca po cenach fabrycznych w markach polskich z dosiaWą 
w ciągu około 30 dni, wyroby przemysłu Belgijskiego:

I. OLA DRÓG ŻELAZNYCH i kopalń oraz zakładów przemysłowych w p ś o
g u m o w e  w u z e lk ic h  w y .u ia -  * w  I g a t u n k ó w ,  w g  t u  p a r c i a n e  
w y t r z y m a ł o  n a  w y a e k i r  c i ś n i e n i a ,  p  .« y  t r a n s m i s y j n e  
z  s i e r ś c i  w!< I b łg d z i e j  i b a l a t a ,  w e n t y l e  J o  m a s z y n ,  
p ły ty  u s c o z i  In ia ją & e  z  L n u o z n k i .  I z  a z b e s t n .

II. OPONY I K ISZK I SAM OCHODOW E, d o  s n m o c h e d ś w  o s o b o .
w y c h ,  d o  s a m o c h o ś ś w  o i f ś a r o w y o h  (opony pełnej udosko
nalonych typów 1921 roku o makLyzialnej w y -z małs tó, Wzory wy
robów powyższych są do obeir-onuL w buina Twa. P413

F o r t e p i a n  krótki, kr-yŁo 
wy, wspaniały sprzedała. 

Smutny, Chmielowskiego 5.
3383

O O sprzedana za gotówkę 
elegancka jadalnia, ul. 

Jabłonowska 44, wiadomość 
u dozorcy. Oglądać od 
(0  — 11 do 13. marca włą 
cznie. 3135

ności, Cu c z y n i ,  juk ;os ępor-.ć, 
żeby siągrąc powodzenie.? tz  

i c e  charakter p s m i  sv Si lub 
z ó iteresow an-j o w y ,  zzkom up-  
ki cle rok i ml >iąc urodzenia, z I u 

sób skł da tf najM ilszj roua ua; 
n.. tyc ■ d.nych otrzymać e od u- 
czonego p*v<„ 3-gr folog ■ SZYL- 
LER - :Z  OLMKA 'autora prac 
niuk w »c ) list :in poleconym na 
uk o»ą  - n i  Izę d ia iakteru , określe
nie w t ln ejszyc.i zdarzeń ły c  o- 
w y c i. Od ow ie tzi na szczerze za
dane pytania. C nne w e a .ó * k i  
rady. E rłca naukowa p. Szyllera- 
S z k o n lla . z szcz eona mró twtm  
o . ey * i po zię - owań w poc ytnyr 
Fi'mcch i-rajowych i z grUlicznych. 
Ak.a. ze w ysyła  się po oirzy anlu 
Mk. 100. 33E

WAWSZAUA, Payih jratoloi; 
Szyfei-S zk aln i . ul. I iekua I. i  
W t-ią /m  wskazówki I ra y 
w ysyła  się oezołain«e

R o m a n  R z e p n i c k i ,  l Ży
tomierza. poszuki-j* iony
Leonlyny. Kluby wieuiiał c- 
ta k o w e j, proszony jest o zł
w adomienie. Adres : i oczta
Lubartów, <jra.« Kamio-.z. 

pteka. 3 19¥

P i ł  buciKi żó.te, zupełnie 
nowe 38 nr.

Z i i k i a n  dentysiyczny di. 
Piljcki 50, pl. Dąbroir? 

skiegc 1 , wykonuje mostki, 
koronki, zęby w kauczuki, 
bezbolesne wyjmowanie ’. 
plombowanU zębów — ce if 
umiarkowane. 84u2

M ieszkania.
I n s t y t u t  lebarsko-ii^smety 
■ czny, plac Dąbrowrki -go 1, 
usuwa elektrolizą brodawki,

Z a m ie t  la m
przedpoki j,

do sprzedania. Administrar 9

2 poko^', 
kuchnię. IS- 

dne, ouże, równ tż  za takie 
blizny, zmarszczki, włosy, pla-!mieszkjnie, dzielnica oboję» 

Okarynie ,MaBai kosmetyczny Iwa-jma. Wiadomość Łyczaków*.z 
: i ,I^C. a rzy. Leczy wypadanie włosów, .5 , I..- p. oficyny 1 a prawo.

Kurjera Iwowsk. 3434 farbien.e włosów.

tfb e n i piętrowe 500.0.0, for- 
• 8  tepian 40,0D0, ins ru- 
męnt uniwersalny lO.O&O, ma
szynę pisarską 18,000, dreny 
7 płuczkarkę, par.iik, gnioto
wnik sprzedam. Chrzanowski, 
Zimorowicza 6 , 3426

34od!

j L i a a r y n ;  dwie nożne do 
szycia sprzedam, plac

Marjacki ó, 111.
óE

piątro, drzwi 
3428

P i a n i n o  krzy/Owe pierw 
sz irzędnej marki sprze

dam, Pełczyńska 7, popołud
niu. Pasterski. V 3429

Dzierżawa kurtyn) fadrycznaj
w wielkim przedsiębirslwie na prowincji w Mi* 
łop Ihce i i*  o d d a n i a  z  l ii ile n c  I .  im  j »  l»r.
Lokal, urzą<'zenie kuchenne, res au.acyjne i mie
szkanie istnieje. — /g łoszen ia  pisemne do b ut3v 
ogłoszeń „RUCH-4 w Krakow e, Szczepańska

d la ,F. S. 1004. 1372

M A S IO M A  W A R Z Y Ś
pierw szej jakości buraki p a st w nt, dym ką 
oferuje nurtownia nasion  firmc I. I. SPETf.
Lwów, p .j  Jura 6 . ------- ’ Odsprzedawcom i iółzom

rolniczym odpowiednią zniżkę. 3*15N K K A D E l i Ę
wykę 5»/« owsa, peluszkę, łubin,
konlez n , czerwjMią, c ystą bez _

|  ’r̂ kedanê w 7 e o \o w e  ł^ad^i j O D D Z IA Ł  L W O W S K l L  A l  f i  M l  A  I \ / l T A
ś,Mî  Z. i* 0340?, t o w .u b e z p ie c z łn  • U L U F iłM  1 V i I r*

p o s z u k u j e
zdolnych ąjanlów w dziale życiowym i ogniowym w mis* 
stach' KłCtć. Małopolski. — — — — ft7. jłWzenidV[Etsenf# -

I . s ó w ,  ml. K a p t r a i k i .  Ud. 341^

_■ ,o  sprzedaniu luL zamiany 
■ 8  na Kamienice we Lwo 
»!« joi) mo-gów pola. 
domość Gros kopf św,
5/Iil.

Wik
Anny
5404

P.óźne.
n e t a  t a ń c ó w  m u ś -  

- n y c l  (Foztrol:, On st p 
Twoal'p, Tango, B"Stnn itp.j| 
oiaz tąńców zwykłycL rozpo
czyna »Ecob- de Danse. E.zkołai 
ańców modnych. Ossolińskich] 

ID. (były teali Wodewilowy). 
Wpisy od 5— 8  popoł 3323.

Polskie ToWaz Handlowe
Larów , ul r K o ł ł ą t a j a  8 .

ma dc 'natychmiastowego odstąpi 3_u» loka tnagszvny 
we Lwowie

Ulll K R O  K a m  K K itu  a i d
oraz większą ilość różnych 3zl4

maszyn i r.arzęd i rolniczych.

n a m r s t a
■ ł  l .w n w

dr. BKŻfLóKl, 
Lwów Akadem .e ta  3, 

powrócił i ordynuje od 9—5. 
Bezbolesne wyjmowanie zę 
bów, precyzyjne roboty w zło
cie i kauczuku. 298!

kuźiśiusainią, moRuji 4Tutejszy grunt 
podw ójny z

nowocześnie urządzone — włącznie z  plerwszorz. narzę
dziami i materjałenr na 1 rot., wiele zamówień, nałyck" 

miast za 1 ,100.000  m. a e  s p r k s d a s J i .  3W? 
K. W. O. HEISE, Toruń. — Po«tscbliessfach 86 .

Mamy na sprzedaż
w Poznaniu i okolicy

kilka kamienic, dwie wille, kilka posiadłości 
ziemsHeh, dobra rycerskie, oiaz hotele, ka
wiarnie, restauracje, kiiKa .sklepów tabacznych, 

spożywczych, aptecznych i t. d. 
Informacyj bliższych udzielamy odwrotnie 

za dołączeniem mk. 20 na portorjum.

SUSICKI &  LISTĘ WSKI
Poznań

ul. Trzeciego Maja nr. 3. ,
Telefon nr, 3712. — Adres ielegr. ,Sulis* Pozout.

Redaktor oupowśuUiaiuy. Tadeusz Stroiński Z Drukąrni Polskiej pod zarodem  JAs^ia Raczyńskiego we Lwowie ul.
J


